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Wielka misja 
„Rycerzy kresowych"

D n ia 1 4 . p a ź d z ie rn ik a o b c h o d z ić b ę d z ie K .O .P ' 

w ie lk ą u ro c z y s to ść  z o k a z ji lO Je c ia sw e g o  is tn ie n ia . 

W  z w ią z k u z te rn u m ie sz c z a m y a k tu a ln y  a r ty k u ł,  

n a d e s łan y  n a m  p rz e z n a sz e g o s ta łe g o  c z y te ln ik a z  

n a d  g ra n ic y p o lsk o * so w ie c k ie j.

P o k ó j ry sk i z lik w id o w a ł s tan w o jen n y  p o ­
m ięd z y P o lsk ą a Z w ią z k ie m  S o w ie c k im  R e p u ­

b lik R a d . P o lsk a z a c z ę ła p o rz ą d k o w a ć sw o je  
w e w n ę trz n e sp ra w y , i ż y c ie p a ń s tw o w e w c h o ­
d z iło  p o w o li w  ło ż y sk o p o k o jo w e j p ra c y . In a ­
c z e j je d n a k u k ła d a ły s ię s to su n k i n a z a c h o d n ic h  
g ra n ic a c h P o lsk i, a in a c z e j n a w sc h o d n ic h . K ie ­

d y z a c h ó d  ju ż d a w n o m ó g ł p o d ją ć n o rm a ln ą  
p o k o jo w ą  p ra c ę , n a w sc h o d z ie sk u tk i w o jn y je ­

sz c ze ż y w o  tk w iły  w  p a m ię c i lu d n o śc i. Je j ś la ­
d y  b y ły w sz ę d z ie i p o d k a ż d ą p o s ta c ią .

W y siłe k  je d n o s tk i, i k a ż d e g o  d o b rz e p o lity ­
c z n ie z o rg a n iz o w a n e g o  sp o łe c z e ń s tw a , a b y  o s ią ­

g n ą ć z a m ie rz o n y  c e l, m u s i s ię w y ra ż a ć p ro s ty m  
s to su n k ie m  d o  s iły  i p ra c y . P ra c a , to p o k o n a n ie  

o p o ru n a p e w n e j d ro d z e , s iła z a ś , to i lo c z y n  

m a sy  p rz e z p rz y sp ie sz e n ie .

Je ś li te ra z p o ró w n a m y te z a sad n ic z e  i n ie ­
w z ru sza ln e p ra w a f iz y c z n e z m o m e n te m , k ie d y  
P o lsk a p rz e sz ła z e s ta n u w o je n n e g o d o p ra c y  

p o k o jo w e j, to ra ż ą ca d y sp ro p o rc ja w y p a d a n a  
n ie k o rz y ść p o ła c i w sc h o d n ic h . P rz y c z y n y  te g o  

są n a m  d o b rz e z n a n e .

D n ia 1 4 -g o p a ź d z ie rn ik a u p ły w a 1 0 la t o d  

c h w ili o b ję c ia s łu ż b y  p rz e z K o rp u s O c h ro n y  P o ­
g ra n ic z a n a w sc h o d z ie . O d rz e c z y b ę d z ie , je ś li  
a r ty k u ł n in ie js z y  p rz y p o m n i sp o łe c z e ń s tw u L u ­

b a w sk ie m u c o K . O - P . w  ty c h 1 0 -c iu la ta c h  

z ro b ił i ja k a je s t je g o m is ja .

S ta n b e z p iec z e ń s tw a n a w sc h o d z ie o d c h w i­

l i z a w arc ia p o k o ju  a ż d o ro k u 1 9 2 4 p o s ia d a ł  
p e w n e n ie d o c ią g n ięc ia . P rz y c z y n ą te g o b y ło  to , 
ż e u  są s ia d a n a sz e g o  tw o rz y ł s ię n o w y p o rz ą ­
d e k o p a r ty  n a z u p e łn ie in n y c h  z a sa d a c h . T rz e ­
b a ró w n ie ż  n ie z a p o m in a ć o te rn , ż e n a w sc h o ­
d z ie R z e c z y p o sp o lite j P o lsk ie j są  g ra n ic e d w ó c h  
o d m ien n y c h św ia tó w , ta k p o d w z g lę d e m  k u ltu ­

ry  ja k  i u s tro ju  p a ń s tw o w e g o . P o lsk ie u s ta w o ­
d a w stw o z a sa d n ic z e (k o n s ty tu c ja ) g w a ran tu je  

w o ln o ść : k u ltu ra ln ą , re lig ijn ą i n a ro d o w o śc io w ą . 
S to su n k i p o s tro n ie d ru g ie j z u p e łn ie o d m ie n n e . 
Z a sa d n ic z e p o s tu la ty  o b y w a te la w y w a lc z o n e  
p rz e z n ieg o  n ie is tn ie ją  w ię c e j. T e św ię to śc i są  

im  o b c e .

S z u m n e , a w  tre śc i sw e j ra ż ą c e d e m a g o g i ­

c z n e h a s ła , p rz e n ik a ły n a  te re n P o lsk i, a ic h  
p ro p a g a to rz y s ta ra li s ię z a w sz e lk ą c e n ę z n a ­

le ź ć , i u tw o rz y ć b a z ę o p e ra c y jn ą n a n a sz y m  te ­
re n ie . K o n se k w e n c ją te g o b y ło  to , ż e s ła b sz e  
n a d u c h u  je d n o s tk i u le g ły  p o k u s ie i p rz y p o m o ­
c y o b c y c h s tw o rz y ły s ię ró ż n e b a n d y  ro z b ó jn i­
c z e i d y w e rsy jn e k tó re ra b o w a ły p ra w ie b e z ­
k a rn ie m ie n ie p a ń s tw o w e i sp o k o jn y c h  o b y w a ­
te li. N a p ad y  b a n d  d y w e rsy jn y c h  i ro z b ó jn ic z y c h  

n ie o g ra n icz a ły  s ię d o  n a p a d ó w  lo k a ln y c h , le cz  
d z ia ła ln o ść ic h ro z c ią g a ła s ię n a : m a g a zy n y ,  

s ta c je  k o le jo w e , p o c ią g i, w sie i m ias te cz k a .  

(N a p a d n a S to łp c e 1 9 2 4 ro k u ) .

B a n d y  sz e rz y ły p o p ło c h i sp u s to sz e n ie , z a ­

b ie ra ły  z e so b ą c a ły d o b y te k i w y c o fa ły s ię  
b e z k a rn ie z a g ra n ic ę . B e z k a rn e ła m a n ie p ra w  
b y ło  n a p o rz ą d k u d z ie n n y m . T a k i s ta n rz e c z y  
d łu g o is tn ie ć n ie m ó g ł, i w ła d z e n a c z e ln e p rz y ­

s tą p iły d o ro b ie n ia p o rz ą d k u .

M is ję p rz y w ró c e n ia n o rm a ln e g o s ta n u  o ra z  
p a c y f ik a c ja  te re n ó w  p rz y g ra n ic z n y c h , p o w ie rz y ­

ło sp o łe c z e ń s tw o  K . O . P . iw  l is to p a d z ie 1 9 2 4  
ro k u , p ie rw sz e o d d z ia ły  K . O . P . o b ję ły  s łu ż b ę .  

S łu ż b a c ię ż k a i m o z o ln a le c z  ja k  o w o c n a ! P rz y ­
to c z o n e c y fry  m ó w ią sa m e z a s ie b ie . W  p ie rw ­

sz y m  ro k u  s łu ż b y , z lik w id o w a ł K .O .P . 5 1 b a n d  

w  p a s ie p rz y g ra n ic z n y m  i o d p a r ł 8 9 z b ro jn y c h  
n a p a d ó w . Z a trz y m a n o 5 .0 0 0 o só b n a g ra n ic y . 
P ra c a ta n ie o b y ła s ię b e z o f ia r . Ż o łn ie rz  K . O . 

P . z a p ła c ił k rw ią . U k ró c ił a n a rch ję  i p rz y w ró ­
c ił p o sz a n o w a n ie p ra w . G o sp o d a rz o d e tc h n ą ł z  

u lg ą . N ie tra p iły  g o  ju ż ż a d n e f ra su n k i i m ó g ł  

sp o k o jn ie p ra c o w a ć .

T ra g e d ja M o rsy Isk a o k ry ła ż a ło b ą  c a ły  św ia t.
R o k o b e c n y o k re ś lą d z ie je ja k o ro k k a ta ­

s tro f , z a m a c h ó w , w strz ą só w , tra g ic z n y c h z g o ­
n ó w . O d 7 lu te g o , g d y  n a u lic a c h P a ry ż a z ja ­

w iły  s ię b a ry k a d y , o d 1 2 lu te g o , g d y W ie d e ń  
ro z b rz m ie w a ł h u k ie m sa lw a rm a tn ic h —  p o  
k rw a w e w a lk i w  K a ta lo n jl, A stu r ji A n d a lu z ji —  
d łu g ie p a sm o re w o lu c y jn y c h w ic h rz e ń ... P o n u ra  

n o c 3 0 c z e rw c ć t w  W e isse ... tra g ic z n a c h w ila  
2 5 l ip c a n a  B a llh a u sp la tz u  w  W ie d n iu ... B o h a ­

te r n a ro d o w y B e lg ji k ró l A lb e r t g in ą c y  w  o d ­
lu d z iu  g ó rsk ie m . P ie rś ry c e rz a n a sz y c h w a lk  

n ie p o d le g ło śc io w y c h , B ro n is ła w a P ie ra c k ie g o ,  
p rz e sz y ta sk ry to b ó jc z ą k u lą ... K a n c le rz  D o llfu s s  
k rw a w ią c y n a p o d ło d z e sa li w  sw y m g m a ch u  
u rz ę d o w y m .

A  te ra z tra g e d ja m a rsy lsk a ! Ż n iw o śm ie rc i 
k o sz ą c e j ró w n o c z e śn ie  n a jb liż sz e  p o s ta c ie  d w ó c h  

n a ro d ó w : k ró la  ż o łn ie rz a  i w ie lk ie g o  m ę ż a  s ta n u .

F ra n c ja i Ju g o s ła w ja o k ry te są k irem  ż a ­
ło b y , p o g rą ż o n e w  g łę b o k im  sm u tk u .

W  ż a ło b ie te j i sm u tk u  b ie rz e p o w sz e c h n y  
u d z ia ł c a łe p o lsk ie sp o łe c z eń s tw o . M y śm y  

le d w o  k ilk a m ie s ię c y te m u  p rz e ż y w a li tra g ic z n ą  
c h w ilę , g d y  sk ry to b ó jc z a k u la o s ie ro c iła n a s  

z n ie z a p o m n ian e j p o s ta c i b o h a te ra w a lk  n ie p o d ­
le g ło śc io w y c h  w ie lk ie g o m ę ż a s ta n u . U m ie m y  

o c e n ić b ó l, n u r tu ją c y d u sz e o b y w a te li F ra n c ji  
i Ju g o s ła w ji i łą c z y m y  s ię m y ś lą z o b o m a sp o ­
łe c z e ń s tw a m i, p rz e ż y w a ją c e m i c z a sy z g ro z y i 

n ie p o w e to w a n e j s tra ty .

Żałoba w całej Jugosławji.
B IA Ł O G R O D  1 0 1 0 . W ia d o m o ść o tra g ic z ­

n e j śm ie rc i k ró la A le k sa n d ra  w y w o ła ła  w  c a ły m  
k ra ju  o g ro m n e p rz y g n ę b ie n ie . N a ty c h m ia s t z e ­
b ra ło  s ię n a d z w y c z a jn e  p o s ie d z e n ie ra d y  m in i­

s tró w . N a stę p c ą tra g ic z n ie  z m a Je g o k ró la b ę ­
d z ie k ró le w ic z  P io tr , k tó rem u d o c z a su o s ią g ­
n ię c ia p e łn o le tn o śc i p rz y d z ie lo n a  m a b y ć ra d a  
re g e n c y jn a .

W  c a ły m  k ra ju  p a n u je sp o k ó j.

Olbrzymie wrażenie w Paryżu.
P A R Y Ż  1 0 1 0 . P ie rw sz a w ia d o m o ść o z a ­

m a c h u n a d e sz ła d o P a ry ż a o g o d z in ie 1 7 - te j i 
ro z e sz ła s ię p o m ieśc ie lo te m b ły sk a w ic y ; O  

g o d z . 1 8 -e j d z ien n ik i w y d a ły n a d z w y cz a jn e d o ­
d a tk i z in fo rm a c ją o śm ie rc i k ró la . D o d a tk i  
z o s ta ły  ro z c h w y ta n e p rz e z p u b lic z n o ść , k tó ra  
g ło śn o  w y ra ż a sw e o b u rz e n ie . N a w sz y s tk ic h  
g m a c h a c h p a ń s tw o w y c h w  P a ry ż u o p u sz c z o n o  
n a z n a k  ż a ło b y  sz ta n d a ry  d o  p o ło w y m a sz tó w .

Odezwa do ludności premjera Doumergue'a.
P A R Y Ż  1 0 1 0 . P o  p o s ie d z e n iu  R a d y  M in i-  

n is tró w  p re m je r D o u m e rg u e  w y s to so w a ł o d e z w ę  

d o lu d n o śc i.

W a ru n k i w śró d k tó ry c h  K .O .P . p e łn ił s łu ż ­
b ę w  sa m y c h p o c z ą tk a c h , b y ły u c ią ż liw e . B ra k  
k w ra te r i e le m en ta rn y c h  w y g ó d d a ły  s ię d o tk li­
w ie o d c z u w a ć . Je d n a k  w sy s tk ie te n ie w y g o d y  
b y ły  n ic z e m , a  m y ś l, ż e m a ją ta k w z n io s łą m is ­
ję d o sp e łn ie n ia , u z u p e łn ia ła  b ra k i.

Z  p o c z ą tk ie m  1 9 2 6 r . p ie rw sz y e ta p  p ra c y  
b y ł n a u k o ń c z e n iu ( lik w id a c ja b a n d  i p rz y w ró ­

c e n ie sp o k o ju p u b lic z n e g o ) . W ła d z e K . O . P .  
z w ró c iły  u w a g ę  n a p o d n ie s ie n ie  p o z io m u k u ltu ­

ra ln e g o i o św ia to w e g o  m iesz k a ń c ó w  p a sa p rz y ­
g ra n ic zn e g o , p rz y s tą p io n o d o n a p ra w y d ró g ,  
m o s tó w  i td . B u d o w a n o w y c h  d ró g  o ra z m o s tó w  

b y ła d o s to so w a n a d o  p o trz e b w ła sn y c h  i m ie j­
sc o w e j lu d n o śc i.

R o z p o c z ę to b u d o w ę sz k ó ł i p o ż y te c z n y c h  

z a k ła d ó w  p rz e m y s ło w y c h ta k  d la  p o trz e b  w łas ­
n y c h , ja k i d la lu d n o śc i m ie jsc o w e j, n p . b u d o w a  
c e g ie ln i. K . O , P . p o z a k ła d a ł sz e re g  tb ib ljo te k ,  
a m ie jsc o w a lu d n o ść k o rz y s ta z n ic h b a rd z o  
d u ż o . U stan o w io n o sp e c ja ln y c h in s tru k to ró w  
o św ia to w y c h , k tó rz y  o rg a n iz u ją  ż y c ie  k u ltu ra ln e  
w śró d  m ie jsc o w e j lu d n o śc i. Z a k ła d an ie  o g ro d ó w  
w a rz y w n y c h o ra z o w o c o w y c h je s t n a  p o rz ą d k u  
d z ie n n y m , m ie jsc o w a  lu d n o ść k o rz y s ta  w  b a rd z o  

d u ż y m  s to p n iu  z p o ra d i w sk a z ó w e k , p ra w ie  

z k a ż d e j d z ie d z in y  ż y c ia .
S ta ty s ty k a w y k a z u je , ż e w  ro k u  1 9 3 2 /3 3  n a  

6 6 8  p rz e d s ta w ie n ia c h b y ło  o b e c n y c h  3 1 ,4 3 4  o só b  

c y w iln y c h .

P o n a d to  R a d a M in is tró w  p o s ta n o w iła  z a rz ą ­
d z ić ż a ło b ę n a p rz e c ią g je d n e g o m ie s ią c a w  

a rm ji, m a ry n a rc e  i f lo c ie n a p o w ie trz n e j. W sz y s t­
k ie u ro c z y s to śc i z o s ta ły  o d w o ła n e n a  te n o k re s  
c z a su . P o s tan o w io n o p o n a d to u rz ą d z ić m in i­
s tro w i B a rth o u  p o g rz e b n a k o sz t p a ń s tw a .

Morderca był rewolucjonistą macedońskim?
P A R Y Ż  1 0 1 0 . D z ie n n ik i d o n o sz ą , ż e z a ­

b ó jc a K ró la , K e le m e n z m a rł w  c ią g u  n o c y . N a  
c ie le  je g o  o d n a le z io n o w y ta tu o w a n y z n a k  z l i­

te ram i U . M . R . O . In ic ja ły te o d p o w ia d a ją  
re w o lu c y jn e j o rg a n iz a c ji m a ce d o ń sk ie j.

Z a b ó jc a k ró la p rz y b y ł d o F ra n c ji p ra w d o ­
p o d o b n ie z a s fa łsz o w a n e m i d o k u m e n tam i.

Dalsze ofiary zamachu,
L O N D Y N  1 0 1 0 . U sta lo n o o s ta te c z n ie , ż e  

p o d c z a s z a m a c h u  n a k ró la  A le k sa n d ra  z ra n io n o  
9 o só b z p u b lic z n o śc i o ra z  je d n e g o  p o lic ja n ta .

Wdowa u zwłok męża.
P A R Y Ż  1 0 1 0 . K ró lo w a M a rja Ju g o s ło ­

w ia ń sk a p rz y b y ła d o M a rsy lji. W  c z a s ie p o d ­

ró ż y  p o c ią g m u s ia ł z a trz y m a ć s ię sp e c ja ln ie ,  
g d y ż z a w e z w a n o le k a rz y  d o  k ró lo w e j M a rji.

N a d w o rc u p o w ita li ją m in is t. m a ry n a rk i, 
p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z w o jsk o w y ch i c y w iln y c h .

K ró lo w a u b ra n a b y ła n a c z a rn o . T w a rz  
p o b la d ła , n o s iła ś la d y p rz y g n ia ta ją c e g o sm u tk u  
K ró lo w a , k tó ra o p u śc iła w a g o n , w sp a r ta n a ra ­
m ie n iu  m in . H e rrio t, n a ty ch m ias t u d a ła s ię d o  
p re fe k tu ry , g d z ie sp o c z y w a ją z w ło k i k ró la .

W  c z a s ie sw e j p o d ró ż y d o  M a rsy lji k ró lo w a  
k ilk a k ro tn ie m d la ła .

Piotr II — królem Jugosławji.

W  c z a s ie o b ra d  R a d y  M in is tró w  o d c z y ta n y  
z o s ta ł te s ta m e n t K ró la , k tó ry  p rz e w id u je  w  m y ś l  
p a r , 4 1 k o n s ty tu c ji n a w y p a d e k m a ło le tn o śc i  
n a s tę p c y  tro n u  u tw o rz e n ie re g e n c ji w  o so b a c h : 

k s . P a w ła K a ra d ż o rd ż e w ic z a , se n . S ta n k o v ic z a , 
b . M in is tra o św ia ty  i d r . P e ro v ic z a , g u b e rn a to ra  
Z a g rz e b ia .

Ostatnie słowa króla Aleksandra.
O sta tn ie s ło w a , ja k ie K ró l z d o ła ł w y p o w ie ­

d z ie ć  p rz e d  z g o n e m  s ta n o w ią  w ie lk ie  d z ie d z ic tw o  
ja k ie p o z o s taw ił n a ro d o w i: „ S trz e ż c ie  
Ju g o s ła w ji“ .

R z ą d k ró le w sk i z w ró c ił s ię z w e z w a n ie m  
d o  c a łeg o  n a ro d u  ju g o s ło w ia ń sk ie g o , b y  w ie rn ie  
i g o d n ie c z u w a ł n a d te rn  d z ie d z ic tw e m .

P o d  o d e z w ę z ło ży li sw e p o d p isy w sz y sc y  
c z ło n k o w ie rz ą d u .

S ta n sa n ita rn y u le g ł z n a c zn e j p o p ra w ie .  

L e k a rz e K . O . P . p o c z ę śc i b e z p ła tn ie u d z ie la ją  
p o ra d  le k a rsk ich , a  p o n ie w a ż  są  c z ę s to  w  s ty c z ­

n o śc i z lu d n o śc ią , z w a lc z a ją z n a c h o rs tw o i je g o  
p ra k ty k i.

W y p a d a n a d m ie n ić b u d o w ę k o śc io ła ( ju ż  
n a u k o ń c z e n iu ) w  K a le ta c h . M ie jsco w o ść ta , 
le ż y n a o d c in k u b a ta ljo n u S e jn y .

In ic ja ty w a b u d o w y te g o  k o śc io ła  w y sz ła  o d  
w ła d z K . O . P . (z e z ro z u m ia ły c h w z g lęd ó w  
n a z w isk a  in ic ja to ra w y m ie n ić n ie m o g ę ) K o ś ­
c ió ł w y b u d o w an o  z e sk ła d e k  o f ic e ró w , p o d o f i­
c e ró w , ż o łn ie rz y K . O . P . i m ie jsc o w e j lu d n o śc i.  
D ro b n ą  p o m o c  o k a z a ło  te ż  M in is te rs tw o  O św ia ty ,

S z c z u p łe ra m y  te g o a r ty k u łu n ie m ie sz c z ą  

c a łe g o  d o ro b k u p ra c y  K . O . P . S ta n o w i o n  
ty lk o m a łe z w ie rc ia d ło , w k tó re m k o c h a n y  
c z y te ln ik u  z o b a c z y sz g łó w n y z a ry s i z a ło ż e n ie  
K , O . P . S ta n  k u ltu ra ln y i o św ia to w y  n a ty c h  
o d c in k a c h  g ra n ic z n y c h n a k tó ry c h p ra c u je K . 

O . P . u le g ł o lb rz y m ie j z m ia n ie

W sp ó ln y  w y s iłe k  — w y s iłe k c a łe g o sp o łe ­
c z e ń s tw a  d o k o n a ł rz e c z y w ie lk ie j n a p rz e s trz e ­

n i o s ta tn ic h 1 0 la t. Z a g a d n ie n ie z p rz e d  1 0 -c iu  
la ty p rz e s ta ło  is tn ie ć . S p o łe c z e ń s tw o  p o w ie rz y ło  
K . O . P . m is ję o w ie lk ie j sk a li i ro z p ię to śc i  
d z ia ła ń , K . O . P . sp e łn ił to , c o m u sp o łe c z e ń ­

s tw o  n a k a z a ło .  S t. C z .
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P rz e ja w y o trz e ź w ie n ia
P A R Y Ż . W  p ra s ie fra n c u sk ie j p o ja w ia ją  

s ię n o w e g ło sy  d o ty c z ą ce P o lsk i. W  d z ie n n ik u  
,.L a R e p u b liq u e “ , k tó ry z a m ie sz c za ł sw o jeg o  
c z a su w y so c e n ie ta k to w n e a rty k u ły R o c h e ‘a , 
u k a z a ł s ię a rty k u ł p . Ja q u e s K a y se ra , k tó ry  
p rz e d ro k ie m  je sz c z e  b y ł g o rą c y m rz e c zn ik ie m  
z b liże n ia fra n cu sk o -n iem iec k ieg o . P a n  K a y se r  
n ie sz c z ę d z i o b e c n ie P o lsc e p rz e s tró g p rz e d  
p rz e w ro tn o śc ią n ie m ie ck ą .

P rz y jd z ie d z ie ń —  p isze  d z ie n n ik a rz —  g d y  
N iem cy a lb o  z a ż ąd a ją z w ro tu  P o m o rz a i G ó r­
n e g o Ś lą sk a , a lb o w c iąg n ą P o lsk ę w  sw o ją sz a ­
le ń c zą i a w a n tu rn ic z ą p o lity k ę , w y n ik iem  k tó re j  
m a b y ć z w ró ce n ie R z e szy  n ie m ie c k ie j G d a ń sk a  
z p rz y leg ło śc iam i o ra z z a w ła d n ię c ie  p rz e z P o l­
sk ę L itw ą i U k ra in ą .

W  d z ie n n ik u „ E ch o  d e P a ris “ u k a z a ł s ię  
a rty k u ł je g o re d a k to ra , p . K e rrilisa , k tó ry  p isz e :

Uroczystość imienin Marszałka Piłsudskiego 
jest uroczystością państwową.

W A R S Z A W A . D ru g a Iz b a k a rn a  S ą d u N a j­
w y ż sze g o ro z p a tru ją c sk a rg ę  k a sa cy jn ą w  sp ra ­
w ie w y n ik łe j n a tle le k ce w aż e n ia u ro c z y sto śc i 
p a ń s tw o w y c h , w y d a ła o rz e c z e n ie , ż e u ro c z y s to ­
śc i z o k a z ji im ien in M a rsz a łk a P iłsu d sk ieg o  
m a ją c h a ra k te r p a ń s tw o w y i są  u ro c zy s to śc ia m i 
p a ń s tw o w e m i. Z a te m  le k ce w a że n ie ic h je s t d e ­
m o n s trac ją n ie c h ę c i i le k ce w aż e n ia  w s to su n k u  
d o p a ń s tw a p o lsk ieg o .

Ignacy Paderewski kandydatem na rektora 
uniwersytetu w Glasgow

L O N D Y N  1 1 . 1 0 . K lu b d y s try b u ty s tó w  w  
u n iw ersy tec ie G la sg o w , o rg a n iz a c ja a k a d e m ic k a  
w y raż a ją c a sp e c ja ln e  h a s ła  p o d z ia łu  d ó b r, p o s ta ­
n o w iła d z iś w y sta w ić k a n d y d a tu rę  Ig n a c eg o  P a ­
d e re w sk ie g o n a s ta n o w isk o o b ie ra ln e g o  lo rd a  
re k to ra u n iw ersy te tu sz k o c k ie g o w G la sg o w .  
W y b o ry te o d b ę d ą s ię d n ia 2 7 p a ź d z ie rn ik a .  
O b e cn y m  lo rd e m  re k to re m  je s t p o e ta i p o w ie ś - 
c io p isa rz sz k o c k i H o m p to n M a c h e n z ia , z n a n y  
p rz y ja c ie l P o lsk i.  

15. b.m. premjer GdmbSs będzie w Warszawie.
B U D A P E S Z T , 7 .1 0 . U rzę d o w o k o m u n ik u ją , 

ż e p re m je r G ó m b ó s u d a s ię d o W a rsz a w y w  
d n iu 1 5 . b m . P o d w u d n io w y m  p o b y c ie w  W a r­
sz a w ie , p re m je r G ó m b ó s w y jed z ie d o K ra k o w a .  
P o p rz y je ż d z ie d o B u d a p e sz tu p re m je r u d a s ię  

d o R z y m u .  

Japoński Minister wo|ny o konieczności 
militaryzacji kraju.

T O K JO  3 1 0 . M in is te rs tw o w o jn y w y d a ło  
w  1 6 ty s . e g z em p larz y  b ro sz u rę , k tó ra ja k  z a ­
p e w n ia d z ie n n ik ,,N ic z i-N ic z i“ —  z a w ie ra p o ­
g lą d y m in is tra w o jn y  g e n . H a y a sz i.

M in is te r w o jn y d o m a g a s ię g o sp o d a rc z e j 
p rz e b u d o w y  k ra ju  i d o s to so w a n ia je j d o  p o trz e b  
a rm ji i sy tu a c ji n a  d a le k im  W sc h o d z ie . Ja p o n ja  
p o s ia d a o b e c n ie o w ie le tru d n ie jsz e  z a d a n ia , n iż  
a a c z a só w  ro s ji c a rsk ie j. M u si b ro n ić n ie ty lk o  
M a n d ż u rji, k tó ra je s t trz y k ro tn ie w ię k sz a o d  
Ja p o n ji, a le z n a jd u je s ię w o b e c Z w ią z k u S o ­
w ie c k ie g o k tó ry p o z a k o ń c z e n iu p ia tile tk i s ta ł 
s ię p o tę żn e m p a ń s tw e m m ilita rn y m . Ja p o n ja  
m u si sz cz e g ó ln ą u w a g ę z w ró c ić n a z b ro jen ia  
p o w ie trzn e . H a y a sz i d o m a g a s ię p o d n ie s ie n ia  
lic z b y sa m o lo tó w  d o 3 ty s ię c y . W y m a g a te g o  
b e z p iec z eń s tw o  k ra ju .

 

» Z a O jc a
P o w ieść . E . W . P ierc e .

(C iąg  d a lsz y ).

W  te j sa m e j k o p e rc ie m ie śc ił s ię d o m a tk i 
k ró tk i b ile c ik , z a w ie ra ją c y k ilk a n a śc ie s łó w  
je d y n ie :

„ K to b y ła M a rja Ire d e ll i d lac z eg o n a je j 
g ro b ie n ie m a ż a d n e g o n a p isu ? D o n ie ś m i, 
m a tk o , w sz y s tk o c o w ie sz o s to su n k a c h ro d z in ­
n y c h m e g o o jc a * '.

W c h ło d n y i m g lis ty w iec z ó r m a rc o w y  
G u sta w  C u m n o r w y sia d ł n a s tac ji i n ie z a ­
s ta w sz y  k o n i, w p a d ł w  g n ie w  o k ro p n y . P o d ró ż  
b y ła d łu g a i m ę cz ą ca , z im n o d o k u c z liw e , w sz y ­
s tk o to ro z d ra żn iło g w a łto w n e g o w łaśc ic ie la  
C a ro lsid e . N a c ze ln ik s ta c ji d a re m n ie s ta ra ł s ię  
g o u sp o k o ić i c h c ą c z m ie n ić p rz e d m io t ro z m o ­
w y , rz ek ł d o n ie g o :

—  C z y w ie sz p a n , ż e k ilk a ty g o d n i te m u  
s ły sza n o  d z w o n y p o d w o d n e ?

C u m n o r z b lad ł ja k śc ia n a .
—  C o z a n ie d o rz e cz n o ść  —  sa rk n ą ł —  z a  

k o g o p a n m n ie m a sz , ż e b y m i ta k ie b a jk i 
o p o w ia d a ć  ?

—  A leż  to w c a le n ie b a jk a ; m a jo r je s ły ­
sz a ł, k ie d y je c h a ł z n a u c z y c ie le m  p a ń sk ie g o  
sy n k a .

—  U ro je n ie ! —  p rz e rw a ł ro z ją trz o n y —  
w sz y s tk o to n ie ro z są d n e b a jk i.

W  te j c h w ili n a d je ch a ł g ro o m , k tó ry s ię  
sp ó ź n ił i n a n ie g o z k o le i z w ró c ił s ię g n ie w

w  p ra s ie fra n c u sk ie j.
„ Je s te m  g o rą c y m  p o lo n o file m  i p ra g n ę n im p o ­

z o s ta ć d o k o ń c a .
S o ju sz p o lsk o -fran c u sk i s ta n o w ić p o w in ie n  

g łó w n ą p o d w a lin ę n a sz e j p o lity k i w sc h o d n ie j.  
P o lsk a c h w ilo w o  z b o c z y ła z d ro g i, d o k tó re j  
p rz e z n a cz y ł ją lo s , a le n ie o m iesz k a  o n a n a  n ią  
p o w ró c ić ja k to  u c z y n iły W ło c h y .

W ło c h y n a leż a ły  p rz e d w o jn ą d o tró jp rz y -  
m ierz a z N ie m ca m i i A u str ją , a  je d n ak  z c h w ilą  
w y b u c h u w o jn y  p o w ie rzc h o w n a ro b o ta in try ­
g a n tó w  z o s ta ła z b u rz o n a . P rz y jd z ie d z ie ń , ż e  
w ró c i d o n a s P o lsk a , ja k w ró c iły W ło c h y .

O b e c n ie w id n o k rą g p o lity c z n y p o lsk o -fra n ­
c u sk i je s t z a ch m u rz o n y . Je s te śm y te m z a n ie ­
p o k o je n i, a le b łę d em b y ło b y n ie p rz y z n a w ać  
s ię d o w łasn y c h  b ę d ó w , i p rz y z n a ć je trz eb a  
c h o ć b y  d la teg o , a b y  d ru g i ra z  ich n ie  p o w tó rz y ć .

Jedna lista w wyborach gromadzkich
K R A K Ó W . 1 0 .1 0 . — W y b o ry  g ro m a d z k ie  

n a te re n ie p o w ia tu k ra k o w sk ieg o ro z p isa n e z o ­
s ta ły  n a d z ie ń 1 9 b m . N a 1 7 5 g ro m a d w 1 5 0  
z g ło sz o n o ty lk o je d n ą lis tę k a n d y d a tó w  z ra ­
m ie n ia B B W R . k tó rz y  a u to m a ty c z n ie s ta ją s ię  
ra d n y m i. W o b e c te g o w y b o ry o d b ę d ą s ię  ty lk o  
w  2 5 g ro m a d a ch , w  k tó ry c h z g ło szo n o  p o k ilk a  
lis t w y b o rc zy c h .  

Chiny zamówiły samoloty w St. Zjednoczonych.
M U K D O N . Ja k  d o n o si p ra sa M a n d ż u rsk a ,  

rz ą d c h iń sk i z a m ó w ił w  S ta n ac h  Z je d n . 2 1  h y d -  
ro p la n ó w . W e d łu g  w ia d o m o śc i z ty c h sa m y c h  
ź ró d e ł, d o  N a n -C z a n g p rz y b y ć m a n ie b a w e m  
g ru p a a m e ry k ań sk ich  lo tn ik ó w , k tó re j z a d a n ie m  
m a b y ć w y sz k o le n ie w o jsk o w y c h p ilo tó w  
c h iń sk ic h .

Titulescu ponownie ministrem spraw zagrań.
B U K A R E S Z T , 1 0 .1 0 . M in iste r T itu le sc u p rz y ­

ją ł te k ę m in istra  sp ra w  z a g ra n ic z n y c h  i o g o d z . 
2 2 -e j z ło ż y ł p rz y s ięg ę  n a k o n s ty tu c ję .

P ra sa ż y w o o m a w ia sp ra w ę u d z ia łu  m in i­
s tra T itu le sc u w  rz ą d z ie . W ię k szo ść  d z ien n ik ó w  
b ę d ą c a p o d w p ły w a m i ru m u ń sk ie g o m in is te r­
s tw a sp ra w  z a g ra n ic z n y c h , u w a ża je g o u d z ia ł  
w  rz ą d z ie z a n ie o d z o w n y d la in te re só w R u -  
m u n ji. Z p o g lą d e m  ty m p o lem izu je sz e re g  in ­
n y c h p ism , u w a ża jąc , iż p o lity k a z a g ra n icz n a  
R u m u n ji je s t s ta ła i n ie z a le ż y o d  je d n e g o  c z ło ­
w ie k a T itu lesc u  —  z d a n ie m  ty c h  p ism  —  u c z y ­
n ił w  o s ta tn ic h  c z a sa c h  w ie le b łę d ó w . Z d a n ie m  
p ro f . Jo rg i n ie o rje n tu je s ię o n d o s ta tec z n ie w  
e w o lu c ji p o lity k i p o lsk ie j o ra z  w  z n a c z e n iu z b li­
ż e n ia ju g o sło w ia ń sk o -b u łg a rsk ie g o . „ T a ra N o a -  
s ira “ p o p ie ra k a n d y d a tu rę p  r e m  j e r a  
T a ta re sc u n a m in is tra sp ra w z a g ra n ic z n y c h , 
c y tu ją c „ Jo u rn a l d e G e n e v e “ , ż e je d n ą z p rz y ­
c z y n d y m is ji T itu te sc u b y ło n ie za d o w o le n ie  
rz ą d u z je g o n e g a ty w n e g o s to su n k u  d o w n io s ­
k u p o lsk ie g o w sp ra w ie g e n e ra liz a c ji tra k ta tó w  
m n ie jsio śc io w y c h .  

Akcja pomocy zimowej w Niemczech.
B Ę R L IN , 1 0 .1 0 . W  sa li o p e ry  K ro lla n a s tą ­

p iło w c zo ra j w  p o łu d n ie u ro c z y ste o tw a rc ie a -  
k c ji p o m o cy z im o w e j. K a n c le rz H itle r w  d łu ż -  
sz e m p rz e m ó w ie n iu  p o d k re ś lił o b o w iąz e k s fe r  
z a m o ż n y c h sp ie sz e n ia z p o m o c ą m a so m  u b o g ic h  
p ię tn u ją c w  o s try c h s ło w ac h w y p a d k i z a n ied ­
b a n ia te g o o b o w ią zk u w c ią g u z im y u b ie g łe j 
p rź e z p e w n e k o ła . K a n cle rz z w ró c ił s ię z a p e ­

p a n a C u m n o r. K ied y  p rz y jec h a w sz y d o C a ro l­
s id e w sz e d ł d o p rz e d s io n k a z c z o łe m p o sę p n ie  
z m a rsz c z o n e m , c isk a ją c n a z ie m ię p ła sz cz ,  
c z a p k ę i rę k a w ic z k i, k a m e rd y n e r p o z n a ł o d ra z u , 
ż e c o ś g o m u su a ło ro z d ra żn ić .

—  D la c z e g o p o w ó z n a m n ie n ie c z e k a ł ?  
—  z a p y ta ł o s try m g ło se m , k ie ru ją c s ię k u  
d rz w io m  b u d u a ru .

—  P ro sz ę p a n a , p a ń s tw o są w  b ib lio te ce  —  
rz e k ł k a m e rd y n e r .

—  D la c z e g ó ż u d ja b ła n ie p o w ie d z ia łe ś m i 
te g o o d ra z u  ? —  k rz y k n ą ł.

C u m n o r n ie n a w id z ił b ib lio te k i, u lu b io n e j  
n ie g d y ś k o m n a ty p u łk o w n ik a Ire d e ll i n ig d y  
p ra w ie n ie p rz e s tę p o w a ł je j p ro g u . P o p c h n ą ł  
g w a łto w n ie d rz w i, m ru c zą c ja k ieś  p rz e k le ń s tw o  
i n a g le s tan ą ł ja k w y ry ty . P rz e d k o m in k ie m  
s ie d z ia ł w y so k i m ę żc z y zn a , o sm u tn y c h , c z a r­
n y c h o c z a c h i je d n ą rę k ą - o b ją w sz y z a sz y ję  
p rz e ś lic z n eg o c h ło p c a , d ru g ą p o m a g a ł m u u s ta ­
w iać p a łac  z k a rt.

G u sta w  C u m n o r o s łu p ia ły m  w z ro k ie m  w p a ­
try w a ł s ię w  te n o b ra z i z d a w a ło m u s ię , ż e  
w id z i p u łk o w n ik a Ire d e ll b a w ią c e g o s ię z je g o  
sy n e m . C h c ia ł k rz y k n ąć , a le g ło s u w ią z ł m u  
w  g a rd le i ja k  d łu g i p a d l n a z ie m ię .

—  A p o p le k s ja  1 z a w o ła ł k a m e rd y n e r —  
z a w sz e m ó w iłe m , ż e ta k  sk o ń c z y .

H e rb e rt n a d b ieg ł p ie rw sz y i u ją w sz y z e m ­
d lo n e g o w sw o je s iln e ra m io n a , z ło ży ł g o  
n a so fie .

—  T o g ło s su m ie n ia —  p o m y ś la ł w p a tru ją c  
s ię w  tru p io b la d ą tw arz w ro g a . 

le m  d o  n a ro d u , z w ła sz c z a m ło d z ie ż y , b y p rz e d  
c a ły m św ia tem z a d o k u m e n to w a ła n ie ro z e r­
w a ln ą so lid a rn o ść n a ro d u  n ie m ie c k ie g o .

M in is te r p ro p a g a n d y , d r. G e b b e ls w y g ło sił 
p rz e m ó w ie n ie , w  k tó re m  w sk a za ł, iż a k c ja p o ­
m o c y z im o w e j je s t n a jw ię k sz e m  d z ie łe m  so c ja l-  
n e m  n a ro d o w e g o  so c ja lizm u . Z z e s ta w ie n ia p o ­
d a n e g o p rz e z m in istra w y n ik a , ż e w c ią g u u -  
b ie g łe j z im y  n a o b sz a rze R z esz y k o rz y s ta ło 1 7  
m ilj. lu d z i z z a s iłk ó w  fu n d u sz u te j a k c ji. O g ó ­
łem  z u ż y to n a w sp a rc ie  p rz e sz ło 3 5 8 m ilj. m a ­
re k z c z e g o n a z a s iłk i p ie n ię ż n e p rz e sz ło 1 8 4  
m iljo n ó w .   

Dwumiljonowy zapis na rzecz Muzeum 
Narodowego.

P a ra g ra f d ru g i te s ta m e n tu s . p . Ja k ó b a h r. 
P o to c k ie g o , ty c z ą c y s ię z a p isu  n a  rz e c z  M u z e u m  
N a ro d o w e g o w  W a rsza w ie , b rz m i ja k n a s tę p u ­
ję : „ P rz ed m io ty z w e w n ętrz n y c h u rz ą d z e ń  
m y c h p a ła c ó w  i d o m ó w  w  k ra ju i z a g ra n ic ą , 
k tó re s tan o w ią Is to tn ą w a rto ść  m u z e a ln ą , h is to ­
ry c z n ą  lu b a rty sty c z n ą , k tó re o c e n ia m  n a  
2 .0 0 0 .0 0 0  z ło ty c h ja k o b ra z y , p o rtre ty , g o b e lin y , 
rz e ź b y , a n ty cz n e m e b le itd ., z a p isu ję n a w łas ­
n o ść M u z e u m N a ro d o w e g o w  W a rsza w ie . S p is  
p rz e d m io tó w , k tó re m a ją s tan o w ić  w łasn o ść  fu n *  
d a c ji, a k tó re m a ją b y ć o d d a n e M u z e u m N a ro ­
d o w e m u , sp o rz ą d z ą n ie o d w o ła ln ie w y k o n a w c y  
te s ta m e n tu p rz y  u d z ia le  p o w o ła n y c h  p rz e z  s ie b ie  
rz e cz o z n a w có w 1 '. 

Kronika.
Nowemiastet d n ia 1 2 p a ź d z ie rn ik a 1 9 3 4  r . 

K A L E N D A R Z Y K :
D z iś : M a k sy m y lja n a E su ta ch e g o
Ju tro : E d w a rd a
N ied z ie la . K alik s ta E w an y s ta

D z iś : W sc h ó d  s ło ń ca o g o d z . 5 .5 4 .
„ Z a ch ó d  s ło ń ca o g o d z . 4 .5 0 .

Z miasta i powiatu.

Zaświadczenie dla ubiegajńcych się o prawo 
ubogich.

M in iste rs tw o  S p ra w  W e w n . w y ja śn iło , ż e  
z a św ia d c z e n ia d la o só b u b ie g a ją c y c h s ię o p ra ­
w o u b o g ic h , m a ją b y ć w y d a w an e p rz e z w łaśc i­
w e z a rz ą d y g m in n e i m ie jsk ie n a  sp e c ja ln y m  
fo rm u la rz u . W ła śc iw y m  d o  w y d a n ia  z a św ia d c z e ­
n ia je s t u rz ą d m iejsca z a m ie sz k a n ia d a n e j o so ­
b y (z a p isa n ia d o re je s tru m iesz k ań c ó w ), o ile  
z a ś c h o d z i o o so b ę p ra w n ą —  u rz ą d m ie jsc a  
s ie d z ib y  o so b y p ra w n e j. P o sz c z eg ó ln e ru b ry k i 
fo rm u la rz a m a ją b y ć w y p e łn io n e sz c z eg ó ło w e -  
m i d a n em i, z n a jd u ją c em i s ię w  p o s ia d an iu u rz ę ­
d u , b ą d ź te ż u z y sk a n em i w  m ia rę m o ż n o śc i o d  
in n y c h in s ty tu c y j, w ła d z i o só b . Je d n o c z e śn ie  
u c h y lo n e z o s ta ły  in n e z a rzą d z e n ia  w  ty m  
z a k re s ie .

Na powodzian
z ło ż o n o w  K o m u n a ln e j K a s ie O sz c zę d n o śc i 
p o w ia tu lu b aw sk ieg o w  N o w e m m ie śc ie .

O b sz ar d w o rsk i S tu d a 1 3 ,5 0 z ł. K o m ite t L u ­
b a w sk i L u b a w a 7 5 ,7 0 z ł, G m in a S z w a rc e n o w ©  
2 ,5 0 z ł, G m in a T y lic e 5 ,6 0 s ł, U rz ę d n ic y S ta ­
ro s tw a  N o w e m ia s to  1 8 ,8 0  z ł, U rz ęd n icy  W y d z ia łu  
P o w ia to w e g o N o w em ias tw o 4 9 ,4 0 z ł, Z a rz ąd  
M iejsk i u l. Ś ro d k o w a N o w e m ia s to 4 ,7 0 z ł, Z a ­
rz ą d M ie jsk i u l. M ic k ie w icz a N o w e m ia s to 7 ,9 0  
z ł, Z a rz ąd M iejsk i u l. K o śc iu sz k i N o w e m ia s to  
2 3 ,5 0 z ł, E d w . W e rn e r W . B a łó w k i 1 ,—  z ł, 
ra z em  2 0 2 ,7 0 z ł, p o p rz e d n io z ło żo n o 5 .4 5 7 ,3 3 z ł, 
o g ó łe m  w p łac o n o 5 .6 6 0 ,0 3 z ł.

N ie  b y ła  to  je d n a k  a p o p le k s ja , ty lk o  z e m d le ­
n ie . G u sta w C u m n o r w k ró tc e p rz y sz e d ł d o  
s ie b ie i d rż ą cą rę k ą o d g a rn ią c w ło sy z c z o ła , 
sz ep n ą ł: „ G rac jo ! G ra c jo !" H e rb ert z b iją c e m  
se rc em  c z e k a ł n a d a lsz e s ło w a , a le C u m n o r ju ż  
o p rz y to m n ia ł i s ia d a ją c n a so fie , z a p y ta ł :

—  G d z ie je s te m  ?
—  W  b ib lio te c e , p ro sz ę p a n a —  o d rz e k , 

k a m e rd y n e r .
—  Z e m d la łe ś p a n  —  o d e z w a ł s ię H e rb e rt.
N a d ź w ię k te g o g ło su C u m n o r d rg n ą ł  

i z w ró c ił n a m ó w ią c e g o w z ro k o s łu p ia ły .
—  K to p a n je s te ś? w y ją k a ł z d ław io n y m  

g ło se m ,
—  N a zy w a m  s ię W a lro n d , je s te m n a u c z y ­

c ie le m  p a ń sk ie g o  sy n a .
W e stc h n ien ie u lg i p o d n io s ło  p ie rs i C u m n o ra ł 

m im o  to  z p o w ą tp ie w a n ie m  w p a try w a ł s ię w  w y ­
so k ą p o s tać  m ło d z ie ń c a  s to ją c eg o  p rz e d n im .

—  Z b liż s ię i p o d a j m i rę k ę .
H e rb e rt m u sia ł u ż y ć c a łe j s iły w o li, a ż eb y  

u c z y n ić z a d o ść w e z w a n iu . W ied z ia ł, d la c z e g o  
C u m n o r te g o ż ą d a : c h c e d o tk n ą ć je g o Id ło n i  
i p rz e k o n a ć s ię , ż e to n ie je s t m a ra w y w o ła n a  
z g ro b u , le cz ż y w y c z ło w ie k .

N ie p o trz e b o w a ł s ię o b a w iać , ż e z o s ta n ie  
p o z n a n y  p rz e z C u m m ra , b o te n b y ł ta k p rz e ­
ra ż o n y w y p a d k ie m  c ó rk i, ta k w y łą c z n ie n ią  z a ­
ję ty , ż e n ie z w aż a ł w c a le n a o b c e g o m ło d z ie ń ­
c a i n ie p a m ię ta ł z u p e łn ie je g o ry só w .

C . d . n .



L U B A W S K I  “   G Ł O S

2 0 ,—  z ł
1 0 ,—  z ł

1 5 8 ,4 0  z ł
5 0 ,9 7 z ł
2 2 ,3 0 z ł
7 0 ,—  z ł

3 3 1 ,6 7  " z ł

Wyniki akcji „Tygodnia Szkoły Powszechnej1’.
1 . S p rz e d a ż n a le p e k  n a o k n a (2 0 0 )  
2 . S rz e d aź  z n a c z k ó w  m e ta ló w . (5 0 )  
3 . Z b ió rk a d o m o w ą  
4 . Z b ió rk a u lic z n a
5 . D o c h ó d  z a k a d e m ji
6 . S p rz e d aż w y w ie sz e k  7 a 1 0 z ł 

R a z e m
k o m ite t o b c h o d o w y „ T y g o d n ia  S z k o ły P o -  

w śz e c h n e j u ‘ w y ra ż a sw o je z a d o w o le n ie z e s to ­
su n k u z a ję te g o p rz e z sp o łe c z eń s tw o w  sp ra ­
w a c h sz k o ły p o w sz e c h n e j i sk ła d a se rd e cz n e  
s ta ro p o lsk ie „ B ó g z a p ła ć “ ty m  w sz y s tk im , k tó ­
rz y p rz y c z y n ili s ię d o sp o p u la ry z o w a n ia id e i 
sz k o ły  p o w sz e c h n e j i n ie sz cz ę d z ili d a tk ó w  n a  

a k c ję b u d o w y sz k ó ł.  

Śmiertelnie przejechany.
Nowemiasto. D n ia 1 0  b m . n a  sz o s ie  m ię d z y  

M a rz ę c ic a m i a W a w ro w ica m i p . le śn , S z ra m k a  
z O stro w ite g o z n a la z ł c z ło w ie k a le ż ą c e g o n a  
d ro d z e z ro z b itą g ło w ą . O b o k  le ż ą c e g o  z n a jd o ­
w a ł s ię ro w e r . P o w iad o m io n o  n a ty c h m ia s t p o ­
s te ru n e k  P . P . p o c ze m o d w ie z io n o o iia rę n ie ­
p rz y to m n ą  d o S z p ita la P o w ia to w e g o w  N o w em -  
m ie śc ie . O k a za ło s ię iż o so b n ik ie m  ty m je s t  
A rtu r D ą b sk i m is trz rz e źn ic k i z K ro to sz y n  
N ie o d z y sk aw sz y p rz y to m n o śc i, n ie sz c z ę ś liw y  
z m a rł w  c ią g u n o c y . Is tn ie je p rz y p u sz c z en ie  
iż śp . D ą b sk ie g o  p rz e je c h a ł sa m o c h ó d o so b o w y  
k tó ry o k o ło g o d z in y 2 0 .2 5 je c h a ł w k ie ru n k u  
N o w e g o m ias ta . B y ł to sa m o c h ó d  g d a ń sk i, je d ­
n a k  n ie z d o ła n o  u s ta lić je g o n u m e ru re je s tra ­

c y jn e g o . 

Gorszące zajście podczas ćwiczeń gimnastycznych.
Nowemiasto. W  d n iu 1 0 b m . w ie c z o re m  

m ię d z y g o d z in ą  8 — 9 - tą p o d c z a s ć w icz e ń c ie ­
le sn y c h K . S . M . o d d z . m ę sk ie g o  w  sa li g im n a ­
s ty c z n e j tu te js z e j S z k o ły P o w sz ., w ta rg r ię ła  
g ru p k a „ p o d g az o w an y c h “ m ło d z ień c ó w i z a ­
c z ę ła  u rz ą d z a ć a w a n tu ry  z ć w ic z ą c y m i. W o ź n y  
sz k o ły  p . G rz y m o w ic z Ja n s ta ra ł s ię o so b n i­
k ó w  u su n ą ć z sa li, z c z e g o w y w ią z a ła s ię  
sp rz e c z k a , a n a s tę p n ie b o jk a . P . G rz y m o w icz  
u d e rz o n y z o s ta ł tw a rd e m  n a rz ę d z ie m  w o k o , 
c o sp o w o d o w a ło  s iln e z a k rw a w ie n ie i ro z c ię ­
c ie m ię śn ia p o d  o k ie m . P rz y w o ła n y le k a rz o -  
p a trz y ł i z a sz y ł ra n ę . E p ilo g te j sp ra w y z n a j­

d z ie s ię w  są d z ie .  

I jarmarku w Nowemmieście.
Nowemiasto. Ja rm a rk  k ra m n y , k tó ry o d ­

b y ł s ię w e ś ro d ę d n ia 1 0 b m . z g ro m a d z ił b a r ­
dzo d u ż o k u p u ją c y c h w o b e c w z g lęd n ie d o b re j  
p o g o d y . N a o g ó ł d o sy ć w ie lk ie b y łe  
o ż y w ie n ie w  tra n z a k c ja c h  n a  ry n k u , a c z k o lw ie k  
m o ż n a b y ło ró w n ie ż z a u w a ż y ć , ż e lu d n o ść  
z w ię k sz y m  sc e p ty c y z m e m o d n o s iła s ię d o  
ta n ie j ta n d e ty ż y d o w sk ie j; p rz e c ie ż  ju ż  n ie je d n o ­
k ro tn ie p rz e k o n a ła s ię , ż e n ie w y c h o d z i s ię  
d o b rz e  n a  k u p o w a n iu  ta n d e ty , a c z k o lw ie k  ta ń sze j  
o d so lid n e g o  to w a ru T o s ta n o w isk o lu d n o śc i 
w y p ły n ę ło n a w ię k sz y n iż z w y k le  ru c h w  sk ła ­
d a c h n a sz y ch  k u p c ó w  b ła w a tn ik ó w .

Ja rm a rk u n ie o m ie sz k a li te ż o d w ie d z ić  
ró ż n e „ p ta k i n ie b ie sk ie " , k tó re n ie  s ie ją  a  z b ie ­
ra ją . P o lic ja p rz y trzy m a ła 1 1 o só b , ja k o p o ­
d e jrz a n y c h  i z n a n y c h ju ż z k ra d z ież y p o d c z a s  
ja rm a rk ó w . W sz y s tk ic h z w o ln io n o w g o d z i­
n a c h w ie c z o rn y c h . P o n a d to p rz y trz y m a n o  
je d n e g o  ż y d k a z W ło c ła w k a , z d y b a n e g o n a g o ­
rą c y m  u c z y n k u  k ra d z ież y k ie sz o n k o w e j. D n ia  
n a s tę p n e g o o d s ta w io n o g o d o w ięz ie n ia  

są d o w e g o .  c * '
S p o ro te ż z n a la z ło s ię lu d z i n a iw n y c h ,  

k tó ry c h  sp ry tn i o sz u śc i n a b ie ra li n a k ilk a z ło ­
ty c h w  g rę w  b la sz k i lu b c u k ie rk i.

Rozprawy w Sądzie Starościńskim 
w Nowemmieście.

Nowemiasto. W p o n ie d z ia łe k , d n ia 8 b m . 
o d b y ła s ię p rz ed  S ą d e m  S ta ro śc iń sk im  ro z p ra w a  
k a rn o -a d m in is tra c y jn a p rz e c iw k o 5 -c iu h a n d la ­
rz o m  d o m o k rą żn y m  z a n ie le g a ln e u p ra w ia n ie  
h a n d lu d o m o k rą ż n e g o : 1 ) M e n d e l P fe ffe r z  
W ło śc ib ^ rz a u k a ra n y z o s ta ł g rz y w n ą 1 0 0 0 z ł, 
w z g lę d n ie k a rą 1 4 d n i a re sz tu  z a s tę p c z e g o . 2 )  
Iz ra e l C z a rn u c h a h a n d l. d o m o k rą ż n y z Ł o d z i, 
3 0 0 z ł g rz y w n y w z g lę d n ie 1 4  d n i a re sz tu  z a s t.  
3 ) M e n d e l D e jc h z N o w e g o —  3 0 0 z ł g rz y w n y  
w z g lę d n ie 1 4  d n i a re sz tu z a s tę p . 4 ) B e n z io n  
W a in tra u p z K u tn a z w o ln io n y  d la b ra k u d o w o ­
d ó w  w y k ro c z en ia . 5 ) H e rin g M a jlic h z Ł o d z i 
n a 1 0 0 z ł g rz y w n y w z g lę d n ie 1 4 d n i a re sz tu .  
N a z a b e zp ie c z e n ie w y k o n a n ia o rz e c z e ń  k a rn y c h  
z a ję to  w y m ie n io n y m  p o s ia d a n y  p rz e z  n ic h  to w a r .

Otwarcie Świetlicy 16. 10. 8-a wieczór.
Nowemiasto. Dnia 16 października t. j. 

we wtorek o godz. 8-ej wieczór, n a s tą p i  
u ru c h o m n ie n ie z a ję ć św ie tlic o w y c h . Ś w ie tlic a  
b ę d z ie c z y n n ą o d tą d 3  ra z y ty g o d n io w o  t j . w e  
w to rk i, c z w a r tk i i so b o ty  w  g o d z in a c h  w ie c z e r-  
n y c h , d la w sz y s tk ic h  O b y w a te li, b e z w z g lę d u  
n a p rz y n a le ż n o ść s ta n o w ą , p a r ty jn ą , c z y  p o z io m  
w y k sz ta łce n ia , w  w ie k u p o c z ą w sz y o d la t 1 5  

w  g ó rę , d la o b o jg a p łc i.
U c z es tn ic tw o w Ś w ie tlic y je s t b e z p ła tn e , 

w y m a g a n a m o ra ln o ść b e z z a rzu tu i d o d a tn ie  
w a lo ry  sp o łe c z n e .

B ę d ą u w z g lę d n ia n e  n a s tę p u ją c e  d z ia ły  p ra c y :  
1 ) W y c h o w a n ie o b y w a te lsk ie  ( re fe ra ty , d y sk u ­
s je , sk rz y n k a p y ta ń , g a z e ta śc ie n n a i „ ż y w a" )  
2 ) B ib ljo te k a i c z y te ln ic tw o , 3 ) Ś p ie w y  i t< - ń c e  
lu d o w e , 4 ) T e a tr a m a to rsk i, in sc en iz a c je , 5 ) G ry  
i z a b a w y  to w a rz y sk ie , 6 ) S p o r t i w y c ie c z k i, 7 )  
W a rsz ta t: (z a b a w k a rs tw o , k a ja k i, n a r ty ) d la  
d z ie w c zą t: ( ro b o ty k o b ie ce , n a u k a g o to w a n ia ) .  
C z y s ty  d o c h ó d p rz e zn a c za  s ię d la  b e z ro b o tn y ch  
św ie tlic z a n .

P rz e w id u je s ię u ru c h o m ie n ie o d d z ie ln y c h  
w iec z o ró w św ie tlic o w y c h d la z a w o d ó w rz e ­
m ieś ln ic zy c h , k a p c ó w  i ro b o tn ik ó w w m ia rę  
ż y c z e n ia i p o trz e b y .

Z a rz ą d  Ś w ie tlic y p o d k ie ro w n ic tw e m  w y ­
d z ia łu O św ia ty P o z a sz k o ln e j d y sp o n u je  k w a lif i-  
k o w an e m i s iła m i i d a je g w a ra n c ję p ro w a d z e n ia  
p ra c y n a w ła śc iw y m  p o z io m ie .

Z a rz ą d  Ś w ie tlic y  z a p rasz a  w sz y s tk ic h O b y ­
w a te li p o c z ą w szy  o d b ie d a k a a ż d o o só b n a j­
le p ie j sy tu o w a n y c h  d o  ja sn e j i c ie p łe j św ie tlic y , 
z a p a trz o n e j w  ra d jo , b ib ljo te k ę i n a ja k tu a ln ie j ­
sz e c z a so p ism a , b y w sp ó ln e m i s iła m i d ą ż y ć d o  
p rz y sp o rz e n ia P o lsc e  św ia tły c h i o d p o w ie d z ia l­
n y c h o b y w a te li .

Z a rz ą d  Ś w ie tlic y w  N o w em m ie śc ie .

Z targu.
Nowemiasto. N a d z is ie js z y m ta rg u (p ią te k )  

p ła c o n o  z a : p ó ł k g  m a s ła 0 ,9 0 — 1 .1 0 z ł.; ja ja z a  
m e n d e l 1 ,2 0 ., k u rc z ak i 6 0 g r —  1 * 5 0 z ł.; k a c z k i  

1 ,8 0  —  2 ,5 0 z ł. c e b u la w ią z k a
5  g r ., z a ja b łk a p ó ł k g . 1 0  —  2 5 g r ., g ru sz k i  
1 5 — 3 0 g r , k a r to f le c tr . 1 ,5 0  z ł.

Sprawozdanie z akcji „Tygodnia Szk. Powsz."
Lubawa. W  ś ro d ę w ie c z o re m  o d b y ło s ię  

z e b ra n ie K o m ite tu O b y w a te lsk ie g o „ T y g o d n ia  
S z k o ły P o w sz e c h n e j" , n a k tó re m  K o m ite t W y ­
k o n a w c zy z d a ł re la c ję z p rz e b ie g u i w y n ik u  
a k c ji n a rz e c z T o w a rz y s tw a P o p ie ra n ia B u d . 
P u b l. S z k ó ł P o w sz .

W  sp ra w o z d a n iu k a so w e m  w y sz cz e g ó ln io n o  
n a s tęp u ją c e p o z y c je : k w e s ta  u licz n a 1 6 1 ,7 7 z ł, 
d o c h ó d z A k a d e m ji 3 2 ,1 0 z ł, z a n a le p k k i 2 0 z ł, 
d o c h ó d z h e rb a tk i i d a n c in g u 1 8 ,9 0  z ł, o d se tek  
z y sk u  z „ C z a rn e j K a w y " 2 ,—  z ł, z a w y w ie sz k i  
5 0 z ł, z b ió rk a w  g im n a z ju m  1 1 ,7 5 z ł, w  sz k o le  
p o w sz . N r. 1 —  1 5 ,8 0 z ł, w  sz k o le  p o w sz e c h n e j 
N r. 2 —  2 9 ,8 5  z ł. P o n a d to o d n o w o w s tę p u ją -  
c y c h c z ło n k ó w  d o K o ła T o w . p rz y  S z k o le  N r 2  
z e b ra n o : z a le g ity m a c je 1 5 ,—  z ł, ty tu łe m  sk ła ­
d e k  c z ło n k . 4 3 ,—  z ł. O g ó łe m  z e b ra n o  3 3 7 ,2 4  z ł. 
P o  p o trą c e n iu w y d a tk ó w  w  w y so k o śc i 9 ,1 0 z ł, 
p o z o s ta je 3 2 8 ,1 4 z ł, k tó rą to k w o tę K o m ite t i 
sz k o ły p rz e k a za ły K o m ite to w i O k rę g o w e m u  
w  P o z n a n iu .

P o z ło ż e n iu sp ra w o z d a n ia p rz e w o d n ic z ą c y  
p . k ie r. A . Z e la z n y  p o d z ię k o w a ł o b y w a te ls tw u  
m ia s ta  z a g o r liw e i p o w sz e c h n e p o p a rc ie te j 
z a sz c z y tn e j a k c ji o ra z w sz y s tk im  o so b o m , k tó re  
b ra ły  u d z ia ł w  p ra c a c h p o sz c z e g ó ln y c h se k c y j.  
O p ró c z te g o  p . P rz e w o d n ic z ą c y w im ie n iu  K o ­
m ite tu w y ra z ił p o d z ięk o w a n ie : a ) w sz y s tk im  
P a n io m  i P a n o m  z a w sp ó łp ra c ę p rz y ro z sp rz e -  

: d ą ż y n a le p e k i b ile tó w o ra z z b ió rc e u lic z n e j,  
' b ) b io rą c y m  c z y n n y  u d z ia ł w  re a liz a c ji p ro g ra -  
: m u  A k a d e m ji, c ) c z ło n k o m  i z a rz ą d o w i S tra ż y  
P o ż a rn e j z a u trz y m a n ie p o rz ą d k u w  c z a s ie p o ­
c h o d u i A k a d e m ji, d ) p M . D e m b o w sk ie m u  z a  
b e z in te re so w n e w y p o ż y c z an ie m a te r ja łu d o d e ­
k o ra c ji sc e n y , e ) p . M a lisz ew sk iem u z a d ru k  
n a ż e to n ik a c h  d o  z b ió rk i u lic zn e j.

Z u z n a n ie m  n a le ży  s tw ie rd z ić , ż e h a s ło  
„ b u d u jm y sz k o ły p o w sz e c h n e !" o g a rn ia c o ra z  
w ię k sz ą l ic z b ę sp o łe c z eń s tw a , k tó re d o c e n ia  
d o n io s łą ro lę sz k o ły p o lsk ie j i św ia d o m e sw e j  
o d p o w ie d z ia ln o śc i b ie rz e ż y w y u d z ia ł w  d z ia le  
w z m o c n ie n ia i u trw a le n ia p o d s ta w P a ń s tw a  
P o lsk ieg o .

K o m ite t w y k o n a w cz y :
A st, W ic eb u rm is trz D a k o w sk i, D ą b k o w sk i, 

K s . p ro f . G o rd o n , K ie ró w . N a rch o l, 
O sto p o w ic zó w n a , K ie r . Ż e la z n y .

Kradzież z włamaniem
100 zł. za wykrycie sprawcy kradzieży.
Krzemieniewo. W  n o c y  z 1 0 n a 1 1 b m . 

sk ra d z io n o z z a m k n ię te j w o z o w n i n a sz k o d ę p . 
Jó z e fa Ż u ra lsk ie g o z K rz e m ie n ie w a n a s tę p u ją c e  
rz e c z y :

2 p a ry  k o m p le tn y c h  w y ja z d o w y c h  z  le jc a m i  
i u z d e c zk a m i, 2 n o w e k o c e , w z ie lo n e p a sk i,  
1 k o c p lu szo w y , z e w n ą trz c z a rn y , 1 k o c b ia ły , 
1 p ła szc z k u c z e rsk i g ra n a to w y , 1 p ła sz c z  m ę sk i,  
g u m o w y . P o lic ja w sz c z ę ła w  te j sp ra w ie  e n e r ­
g ic z n e d o c h o d z e n ia . P o sz k o d o w a n y w y z n a c z a  
z e sw e j s tro n y 1 0 0 z ł n a g ro d y z a w y k ry c ie  
sp ra w c y  te j k ra d z ie ż y .

Z „Tygodnia Bud. Szkół".
Sampława. Ja k ju ż d o n o s iliśm y a k c ją  

„ T y g o d n ia " k ie ro w a ł K o m ite t sp e c ja ln ie w y ­
b ra n y . K o ń c z ą c p ra c ę w „ T y g o d n iu " trz eb a  
p o d a ć  sk u tk i te jż e . Z a p o w ie d z ia n e im p re z y  s ię  
o d b y ły . N a sz c z e g ó ln e u z n a n ie  z a s łu g u je w y ­
s tę p  d z iec i sz k o ln y c h p o d c z a s A k a .le m ji.

W re sz c ie p o d k re ś lić trz e b a o f ia rn o ść tu te j­
sz e g o  sp o łe c z e ń s tw a n a c e le sz k o ły o c z e m  
św ia d c z y k w o ta 1 1 7 ,2 5  z ł, k tó rą  p rz e k a z a n o d o  
K o m ite tu O k rę g o w e g o .

Zabrakło nafty!
Mortęgi. W tu t. o b e rż ac h , ró w n ie ż i w  

L u b a w ie n ie m o ż n a o trz y m a ć  n a f ty , b o  „ z a b ra k ­
ło " . P o c ic h u  p o w ia d a ją , ż e n a f ta je s t, ty lk o  
k u p c y n ie c h c ą je j sp rz e d a w a ć z e s tra tą . P o ­
d o b n o w y sz ło  z a rz ąd z e n ie ż e c e n a n a f ty n ie  
p o w in n a p rz e k rac z a ć  4 3 g r z a l i tr , a k u p c y  
o b e c n e  z a p a sy  z a k u p ili w  c e n ie 4 5 g r z a l i tr , 
n ie c h c ą c p o n o s ić s tra t, w o lą p o w ie d z ie ć —  
„ n ie m a " . —  P o w in n o  s ię tę sp ra w ę  u re g u lo w a ć ,  
b o  b ę d z ie m y  św ie c ili d rz a zg a m i.

Pożar spowodowany nieostrożnością.
Radomno. D n ia 9 . 1 0 . b r . o g o d z . 6 4 0 z a ­

p a liła s ię n ie cz y n n a k u ź n ia u g o sp o d a rz a K a t-  
ry ń sk ie g o , z p o w o d u b ra k u  p o m o c y  w  g a sz en iu ,  
k u ź n ia  sp a liła s ię w  p ó ł g o d z in y .

P o ż a r p o w s ta ł p ra w d o p o d o b n ie  o d p ie k a r ­
n ik a , k tó ry m ie śc ił s ię w n ie c z y n n e j k u ź n i, 
a w  k tó ry m  d z ie ń p rz e d te m  w y p ie k a n o c h le b .  
O d isk ie r z  p ie k a rn ik a  z a p a liły  s ię  p ra w d o p o d o b ­
n ie d rz e w o  i to r f , u ło ż o n e w  p o b liż u .

Spłoszyły się konie.
Polskie Brzozie. W  d n iu 1 0 b m . w ra c a ł  

d o d o m u  z m ia sta p . P rz y b y lsk i z ż o n ą . P o d  
B ra tu sz e w e m  w  m ie jsc u g d z ie sz o sa b ie g n ie n a  
w y so k im  n a sy p ie , sp ło sz y ły  s ię k o n ie p o w o d u ­
ją c w y w ró c e n ie i s to c z e n ie s ię fu rm a n k i w  d ó ł. 
O b o je p p . P rz y b y lsc y  o d n ie ś li d o tk liw e o b ra ż e ­
n ia c ie le sn e i z m u sze n i b y li z a w e z w a ć p o m o c  
le k a rsk ą .  

Sprawozdanie z Tygodnia Szkoły Powszechne].
Mortęgi. W  d n ia c h  o d 2 . d o  8 . X . o b c h o ­

d z o n o tu T y d z ie ń S z k o ły P o w sze c h n e j, c e le m  
k tó re g o  b y ło  p o z n a n ie sp o łec z e ń s tw a z p ra c ą  
sz k o ły  i z e b ran ie p e w n e j k w o ty n a b u d o w ę  
sz k ó ł w  ty c h m ie jsc o w o śc ia c h , g d z ie ic h  n ie m a .  
W  n ie d z ie lę 7 . b m . b y ł p rz e m a rsz d z ia tw y  
p rz e z w ie ś , re fe ra t p . n a u c z . D e m b iń sk ie g o  
o c e lac h i w y n ik u  p ra c T o w . P o p . B u d . S z k ó ł,  
p o k a z y ć w icz e ń c ie le sn y c h d z ie c i, śp iew y  i d e ­
k la m a c je . Z  u z n a n ie m n a le ż y p o d k re ś lić fa k t  
p o z y ty w n e g o u s to su n k o w a n ia s ię lu d n o śc i d o  
a k c ji z b ió rk i. 

Kradzież roweru.
Tuszewo. D n ia 1 0 b m . o k o ło g o d z . 2 0 - te j 

z n ie z a m k n ię te j s to d o ły sk ra d z io n o  ro w e r  m ę sk i  
m a rk i „ F o rre r" w a rto śc i 7 0  z ł n a sz k o d ę Fr. 
P a ra d o w sk ie g o .

Włamanie do kuźni.
Tuszewo. D n ia 1 0 b m . d o k o n a n o w łam a ­

n ia d o k u ź n i p . B r. P a ra d o w sk ie g o sk ą d sk ra ­
d z io n o 1 m ło t d u ż y k o w a lsk i, 3 k lu p y k ilk a  
św id ró w . 1 k o lb ę , 1 o b c ę g i k o w a lsk ie , 1 ra sz -  
p e l n a o g ó ln ą w a rto ść 2 7 0  z ł. P o lic ja je s t ju ż  
n a tro p ie sp ra w c ó w .

Ma teraz sprawę karną za dwużeństwo.
Lipinki. N a  p o d s ta w ie o trz y m a n y c h w ia d o ­

m o śc i p o s t. P .P . w  K ro to sz y n a c h w sz c z ą ł p rz e ­
c iw k o  ro b o tn ik o w i P e d z ie K a z im ie rz o w i z L ip i­
n e k  d o c h o d z en ie z a d w u ż e ń s tw o . S fa łsz o w a n ie  
m e try k i z g o n u  sw e j p ie rw sz e j ż o n y i u z y sk a ­
n ie n a te j p o d s ta w ie ś lu b u . O k a z a ło s ię , ż e  
p ie rw sz a ż o n a P ę d y M a rja n n a z d o m u W o lsk a  
ż y je i z a m ie sz k u je w L e sz n ie . W in n y o d p o ­
w ia d a ć b ę d z ie  z a d w u ż e ń s tw o .

7 _ _

Wyrabiał oznaki 0. W. P.
W  d n iu 1 0 . 1 0 . b r . p o lic ja lu b a w sk a w  p o ­

sz u k iw a n iu z a fa łsz y w e m i p ie n ię d z m i p rz e p ro ­
w a d z iła w  w a rsz ta c ie m ie szk a ń c a L u b a w y  
M ó w k i K a z im ie rz a re w iz ję , p o d c z a s k tó re j  
u ja w n io n o , ż e M ó w k a p ro w a d z ił w a rsz ta t ś lu ­
sa rsk i b e z św ia d e c tw a p rz e m y sło w e g o o ra z  
w y ra b ia ł m . in m a so w o o b w ie p o lsk ie o d z n a k i  
w  k tó re z a o p a try w a li s ię ta m t. c z ło n k o w ie O . 
W . P . i M ło d z i S tr. N a r. Z n a lez io n e  p rz e d m io ty  
sk o n f isk o w a n o a n a w in n e g o sp o rz ą d z o n o  
d o n ie s ie n ie .

Z  o d c in k u w y b o rc z e g o .
Łąkorz. W  d n iu 2 7 w rz e śn ia o d b y ło s ię  

w  n a sz e j w io sc e  z e b ra n ie  p rz e d w y b o rc z e  z u d z ia ­
łe m  p rz e sz ło  5 0 o b y w a te li . Z e b ra n iu p rz e w o d ­
n ic z y ł k ie ro w n ik  sz k o ły  p . W in k o w sk i, k tó ry  te ż  
w y g ło s ił d o  u c z e s tn ik ó w re fe ra t o c e la c h  i z a ­
d a n ia ch p rz y sz ły c h o rg a n ó w sa m o rz ą d o w y c h .  
P o sz e ro k ie m  p rz e d y sk u to w a n iu te g o re fe ra tu  
z e b ra n i je d n o m y ś ln ie w y ra z ili c h ę ć u tw o rz e n ia  
w sp ó ln e j l is ty k a n d y d a tó w d o p rz y sz łe j R a d y  
g ro m a d z k ie j. W  sk ła d  te j l is ty w e sz li n a jp o ­
w a ż n ie js i o b y w a te le re p re z e n tu ją c y w sz y s tk ie  
s fe ry g o sp o d a rc z e w si.

Grabowo. Z in ic ja ty w y w ó jta z R o ż e n -  
ta la p . L ie g m a n a o d b y ło  s ię tu  o n e g d a j z e b ra n ie  
w  sp ra w ie u s ta len ia k a n d y d a tó w  d o p rz y sz łe j  
R a d y  g ro m a d z k ie j. N a z e b ra n ie to p rz y b y ła  
w ię k sz o ść m ie jsc o w y c h o b y w a te li . P o  rz e c z o -  
w e m  o m ó w ie n iu  k w e s tji p rz y sz łeg o sa m o rz ą d u  
p rz y s tą p io n o  d o  sk o m p le to w a n ia w sp ó ln e j l is ty  
k o m p ro m iso w e j, k tó ra z o s ta ła u s ta lo n a i je d n o ­
c z e śn ie p o d p isa n a .  
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A resztow anie A zany.
B . prem ier A za  na, jak donoszą z B arcelony, 

został aresztow any.
W ojska rządow e ze w szystkich stron ota­

czają O viedo, gdzie bronią się jeszcze pow stańcy. 
U padek O viedo, który nastąpi praw dopodobnie 
w krótce, będzie decydującym m om entem w pa­
cyfikacji A sturji.  

P . P rezydent i m in ister B eck pow rócili 
do W arszaw y.

W A R SZAW A . W  zw iązku z w iadom ością 
o zabójstw ie króla A leksandra P. Prezydent 
R zplitej, który baw ił na polow aniu w C hodzie­
ży, polecił przerw ać polow anie i pow rócił do  
W arszaw y.a

M inister spraw zagranicznych Józef B eck, 
który baw ił u P. Prezydenta na polow aniu w  
C hodzieży, na w iadom ość o tragicznej śm ierci 
króla A leksandra i m inistra B arthou pow rócił 
natychm iast sam olotem do W arszaw y.

B ezpośrednio po pow rocie do W arszaw y  
m inister B eck udał się do posła jugosłow iań ­
skiego Lazarew icza, a następnie do am basady  
francuskiej, gdzie złożył kondolencje.

S tatystyka ruchu po lsk ie j flo ty handlow ej.
G D Y N IA , 3. 10. Statki polskiej floty handlo ­

w ej przew iozły w m . sierpniu ogółem 97,733  
ton tow arów , co w porów naniu z m iesiącem  
poprzednim przedstaw ia bardzo  pow ażny w zrost 
o 16.610 ton. Z tej ilości przew ozów przypa­
dało na w yw óz 69.806 ton, a na przyw óz 19.091  
ton, a na przew ozy pom iędzy obcem i portam i 
8.836 ton. Pozatem  statki polskie przew iozły  
w sierpniu 896 pasażerów  i 347 w orków poczty.

W izyta szefa sztabu E stonji.
W ILN O , 10. 10. D ziś przejechał przez Tur- 

m onty specjalnym pociągiem  szef sztabu gene­
ralnego arm ji estońskiej, gen. R ey. N a grani­
cy pow itali go przedstaw iciele w ładz państw o ­
w ych, w ojska, K . O . P. W  przejeździć przez  
W ilno gen. R ey złożył w izytę M arszałkow i 
Piłsudskiem u. ______

N ow a straż portow a w G dańsku .
G D A N SK . Z dniem  1 bm . rozpoczęła sw oją  

działalność now o zorganizow ana policja portu  
pod nazw ą Straży portow ej i w odnej, składają­
cej się z 24 urzędników , z czego 12 Polaków  
i 12 G dańszczan. Straż ta podlega R adzie por­
tu . Posiada ona w łasne m undury z odznakam i 
rady portu, przedstaw iającem i godła Polski i 
G dańska.  

W yniki rokow ań gospodarczych z N iem cam i.
W  ostatnich tygodniach odbyw ały się w  

W arszaw ie rokow ania gospodarcze pom iędzy  
rządem  polskim i niem ieckim .

R okow ania te m iały na celu rozszerzenia  
polsko-niem ieckiego obrotu tow arow ego i do ­
prow adziły w dniu 6 bm . do parafow ania ukła­
du. Podczas obecnych rokow ań chodziło prze- 
dew szystkiem  o ustalenie ze strony polskiej ek ­
w iw alentu w dziedzinie dow ozu tow arów nie­
m ieckich, w zam ian za gotow ość N iem iec zaku­
pu w Polsce w ytw orów rolnictw a, w szczegól­
ności gęsi, Jaj, m asła i drzew a. Ekw iw alent ten  
obejm uje pew ną ilość kontyngentów na niem ie­
ckie w ytw ory gleby i przem ysłu.

W  celu usunięcia trudności w ynikających z 
obecnej sytuacji dew izow ej N iem iec, utalone zo­
stało, że przyw óz i w yw óz tow arów , objętych  
obecnym porozum ieniem , odbyw ać się będzie w  
drodze pryw atnego rozrachunku.

N ow a fabryka.
C H O R ZO W , 10. 10, D ziś uruchom iono  

fabrykę supertom asyny przy^Państw ow ej Fabry ­
ce Zw iązków A zotow ych w  C horzow ie. Super- 
tom asynę przerabia się z fosforytu sprow adza­
nego specjalnie z U ralu. Jest to pierw sza tego  
rodzaju fabryka w Polsce. N ow óz supertom a- 
syna jest poszukiw any przez rolników . N ow a 
fabryka pow stała dzięki w ysiłkom naczelnego  
dyrektora b. m in. K w iatkow skiego. R ów nocześ­
nie uruchom iono turbinę do w ytw arzania  prądu  
elektrycznego dla now ej fabryki.

S tany Z jednoczone ku czci P ułaskiego .
W A SZY N G TO N 10.10. —  Zgodnie zuchw a ­

łą kongresu prezydent Stanów Zjednoczonych 
w ydał odezw ę w zyw ającą ludność Stanów Zje­
dnoczonych. aby „w dniu 11 października 1934  
r. uczciła pam ięć generała brygady K azim ierza  
Pułaskiego, organizując uroczystości w  szkołach  
i kościołach oraz innych m iejscach, jakie będą  
uznane za odpow iednie, w celu uczczenia jego  
pam ięci.“

N a w szystkich gm achach państw ow ych w  
dniu tym m ają być  w y  w ieszone flagi państw ow e.

W pościgu za bandytam i.
K IELC E. Pal. W  zw iązku z napadem na  

am bulans pocztow y pod C hęcinam i zarządzony 
został pościg za bandytam i. O negdaj późnym  
w ieczorem w czasie pościgu patrol policji na  
szosie pom iędzy W aśniow em  a O strow cem  w  po­
w iecie opatow skim natknął się na trzech nie­
znanych osobników , którzy zasypali policję 
gradem kul rew olw erow ych. Starszy posterun ­
kow y kom isarjatu w O strow cu Pulsakow ski 
został ciężko ranny i w krótce potem zm arł. 
R ano w odległości kilku kilom etrów od m iejsca  
tragicznego spotkania policja znalazła w lesie  
na terenie pow iatu opatow skiego zw łoki gajo­
w ego. D otychczas nie zdołano ustalić, czy  
gajow y został zabity przez bandytów , czy też  
przez kłusow ników . Pościg trw a. W  ostatnich  
dniach dow iadujem y  się, że zrabow any przez  
bandytów w orek pocztow y znaleziono w O stro ­
w ie w pow iecie kieleckim .

F . A . O ssendow ski najpopu larn ie jszym p isarzem  
zagran icą.

Po H . Sienkiew iczu najpopularniejszym pi­
sarzem  polskim zagranicą jest F. A . O ssendow ­
ski. Z pośród w spółczesnych naszych autorów  
jedynie tylko on zdołał pokonać te przeszkody, 
jakie staw iają obcem u przybyszow i św iatow e 
rynki księgarskie Paryża, Londynu, N ow ego  
Jorku etc. i zdobyć bez w ysiłku naszej propa­
gandy dużą poczytność w całym św iecie. Po ­
m im o zm niejszenia się, głów nie w skutek kryzy ­
su ilości now ych przekładów prac O ssendow - 
skiego w latach ostatnich, jest ona jednak bez­
sprzecznie z polskich tłum aczeń najw yższą.

W  roku obecnym przybędzie rów nież sporo  
now ych tłum aczeń, m . in . w yjdzie pierw szy  
m eksykański przekład prozy O ssendow skiego

K u czci C urie -S kłodow skie j
M O N TEV ID EO 1.10. W  obecności przed­

staw icieli rządu odbyło sie uroczyste odsłonię­
cie tablicy ku czci C urie-Skłodow skiej.

N aukow y zjazd pom orzoznaw czy
TO R U Ń , 8. 10. W  dn. od 31 października 

do 2 listopada b r. odbędzie się w K rakow ie 
IV naukow y zjazd pom orzoznaw czy, organizo ­
w any pizez Instytut B ałtycki w Toruniu. Ini­
cjatyw a zjazdów pom orzoznaw czych pow stała  
w r. 1930 dla uzgodnienia program u prac w  
rożnvch dziedzinach badań naukow ych nad 
Pom orzem oraz dostosow ania ich do potrzeb  
bieżącego życia gospodarczego i politycznego. 
O becny zjązd pośw ięcony będzie ośw ietleniu 
stanu gospodarczego osadnictw a pom orskiego  
oraz zagadnieniom rozm ieszczenia w łasności 
ziem skiej na Pom orzu pod  w zględem narodow oś­
ciow ym . G eneralnym referentem zgłoszonych  
prac z zakresu ekonom iki rolnej jest prof. dr. 
W itold Staniew icz rektor uniw ersytetu Stefana  
B atorego w W ilnie. G eneralny referat geoagrar-  
ny objął prof. Stanisław  Paw łow ski b rektor 
uniw ersytetu poznańskiego.

K om itet w ykonaw czy m ieści się w  Instytu ­
cie B ałtyckim w Toruniu. O brady zjazdu od­
byw ać się fbędą w Instytucie G eograficznym  
U niw ersytetu Jagiellońskiego.

R U C H TO W A R ZY S TW .
N ow em iasto Październikow e posiedzenie Tow arzystw a 

Pszczelarzy na N owem iasto i okolicę odbędzie się w e w to? 
rek dnia 16=go b. m . o godzinie 134ej u p. Serożyńskiego.

ZA RZĄ D

Lubaw a, Zebranie Zw iązku K oła Podoficerów R ezerw y  
w Lubaw ie, odbędzie się dnia 14. pazdziernixa b.r. o godz, 
144ej w tutejszej św ietlicy (Szkoła W ydziałow a). Z pow odu  
bardzo w ażnych obrad, przybycie w szystkich członków kos 
n ieczne. ZA RZĄ D

Jarmark
na bydło i konie

odbędzie się w K U R ZĘ TN IK U  

w środę, dn ia 17 październ ika  1934  r  

K U R LĘD A , so łtys .

S tatek z ta jem niczym transportem sp iry tusu .
G D Y N IA , 10. 10. Przed Sądem  O kręgowym  

w G dyni toczy się proces, którego przedm iotem  
jest spraw a tajem niczego statku  .,W illi“ . Statek  
od dw óch m iesięcy stoi bezczynnie w porcie  
gdyńskim . N ałożono na niego areszt sądow y  
za nieuiszczenie opłat za postój i reparacje w  
stoczni gdyńskiej, razem w w ysokości 13 tys. 
zł. N ajciekaw szym  jest jednak fakt, że na stat­
ku tym znajduje się 53 tys. litrów liczący  ładu­
nek spirytusu holenderskiego. Ładunek ten  
jest zabezpieczony i strzeżony  przez strażników  
celnych. W łaściciel statku opow iada, że nie  
w ie dobrze do kogo należy ów spirytus, m iał 
jako tram p przew ieźć spirytus do G dańska  
z R otterdam u, jednakże po drodze zaw inął do  
portu gdyńskiego, gdzie został zatrzym any za  
nieuiszczenie opłat.

O kreślan ie pogody na trzy m iesiące naprzód .
D yrektor B elgijskiego Instytutu M eteorolo­

gicznego Jaum otte ogłosił w yniki sw ych ba­
dań na tem at tem peratury na w ielkich w ysoko- 
kościach.

U czony belgijski doszedł do w niosku, iź 
w przyszłości, dzięki obserw acji zm ian tem pe­
ratury w atm osferze, będzie m ożna określić  
pogodę na trzy m iesiące zgóry. O kreślanie to  
odnosić się będzie jedynie do tego, czy okres 
ten będzie obfitow ał w opady, czy też będzie  
suchy. Posiadać to m oże zw łaszcza dla rolnic­
tw a olbrzym ie znaczenie.

Jeśli w  stratosferze tem peratura będzie pod ­
niesiona zw iastuje to nadchodzące susze, w prze­
ciw nym  w ypadku spadek tem peratury w stra ­
tosferze przyniesie deszcze.

P rogram R adjow y.
W arszaw a - sobota 13. X .

6.45 A udycja poranna. 11,57 Sygnał czasu. 12,00 H ejnał z K rakow a  
12,03 W iadom . m eleorol. 12,05 C odz. Przegl. Prasy Polak. 12,10 M uzy­
ka tan. z K rakow a. 13,00 D ziennik południow y 13,05 D robne utw ory  
skrzypcow e (ptyty) 15,30 W iadom ości o eksp. polak, 15,35 Przegląd  
giełdow y 15,45 N ow ości (płyty) 16,30 W esoła aud. dla dzieci ze Lw o­
w a 17,00 Pieśni H . A grasińskiej 17,20 R ecital fortepian. 17,50 D om i 
R odzina 18.00 W iadom ości rolnicze 18,10 Zycie kulturalne i artystycz. 
stolicy 18,15 M uzyka lekka z kaw iarni „A dria" 18,45 „W  gościnie u  
K op ’u" [R eportaż] 19,00-19,20 Piosenki ludow e 19,20 O dczyt z Pozna ­
nia. 19,30 Fantazje jazzow e [płyty] 19.45 Program  na dzień nast. 19,50  
W iadom ości sportow e 20,00 M uzyka lekka (piosenki). 20,45 D ziennik  
w ieczorny 20,55 Jak pracujem y w  Polsce 21,000 K oncert popul. 21,45  
W ieś w  literaturze bolszew ickiej —  w ygł. p. J. W aśniew ski [szkic, lit. 
22,00 K oncert reklam ow y 22,15 M u yka tan. z restaar. hotelu Polonja. 
23,00 W iadom . m eteorol. dla kom unik, lotn. 23,05 Loża Szyderców  Te­
atru W yobraźni. Proszę kochanego sądu —  pióra S. W iecheckiego —  
W iecha. 23,35— 24 M uzyka salonow a [płyty]. 24,00— 1,00 M uzyka tane ­
czna z dancingu Paradis.

G iełda zbożow a w P oznan iu

N otowania z dnia 10. X . 1934. Za 100 kg. płacono:

 

Żyto . 17,50 - 17,75
Pszenica .... 17.00 - 17,50
Jęczm ień brow arow y 21,00-21,50
Jęczm ień jednolity ’ 19,50 -  20,00
Jęczm ień zbiorow y 18,75 - 19,25
O w ies .... 17.00-17,50
O tręby żytnie 11,00-11,75
O tręby pszenne (grube) 10,50-11,00
O tręby (średnie) 12,00-12,25
G orczyca .... 48,00 -  50,00
G roch V iktorja. 41,00 -  45,00
G roch Folgiera 32,00 -  35,00
Łubin niebieski 00,00 -  00,00

Łubin żółty 00,00 -  00,00

G iełda  p ien iężna- B ank Polski płacił w  dniu 10. 10. 1934 za 

funty szterlingów 25,84  

franki francuskie  34,76

liry w łoskie  45,25

358,70

dolary am erykańskie 5.26— 5,29  

franki szw ajcarskie 172,65

guldeny gdańskie  172,44
florenv holenderskie

R edaktor odpow iedzialny A ntoni M iłoszew ski w N ow em m ieście.

W ydaw ca C elestyn M iłoszew ski w  N ow em m ieście.

Licytacja
W  czw artek , dnia 18 październ ika br. o godz. 11-te j 

przed południem będę sprzedaw ał w m ajątku K urzętnik

1 sam ochód osobow y „Fiat“ , 1 sam ochód  

półciężarow y „Ford“ , 1 w ylęgarnię na  

450 jaj, 1 w ylęgarnię na 120 jaj, 4 koła  

gum ow e do bryczki i 1 śrutow nik.
W izim irsk i, K om . Sądu G rodzkiego.

I
I

i O ddzia ł Zw . S trze leck iego  w  M roczenku  
urządza

w n iedzie lę dnia 14. bm w lokalu p.-Zielińskiego

ZA B A W Ę  TA N E C ZN Ą
połączoną z niespodziankam i, na którą Szanow ne  
O byw atelstw o M roczenka i okolicy najuprzejm iej

zaprasza  ZA R ZĄ D
ll^ liU K IH I>tH4IH >M ^tffltllt<IH IIIIIII^ jllM lll!llŁ IU IIIIIIjJ |;ilłm ill

Sieczkarka
na sprzedaż

Jan S zab lew ski 

S karlin

W  każdy czw artek  
m ielę  

pszenicę 
G w arantuję za zdrow ą m ąkę 

M ŁY N B IE D A S ZE K .

Zaproszenia  

ślubne
po najniższych cenach  

poleca

D rukarn ia  - M iłoszew ski
N ow em iasto R ynek

D obra

K U C H A R K A
i druga

D ZIE W C ZY N A
do w szelkiej pracy dom ow ej 

m ogą się zgłosić zaraz

M ajątek - B IA ŁA 6Ó R A
poczta R akowice Pom orze.

ZN O R M A LIZO W A N E

P ap iery kancelary jne , konceptow e, 

cyklosty low e, szybkoschnące, 

m aszynow e i przeb itkow e  

poleca K S IĘ G A R N IA  - D R U K A R N IA
B . M IŁO SZEW SK ILG O , N ow em iasto - R ynek 19

Znaczki stem plow e

B lankiety w ekslow e

stale na składzie

K sięgarnia B . M iłoszew ski - N ow em iasto

R ynek 19.

K siążnica  K opem ikańska

w  Toruniu



G Ł O S L U B A W S K I "

D o d a te k R o ln ic z y
S ta n  r o ln ic tw a n a P o m o r z u  

w  m ie s ią c u  w r z e ś n iu .

Sprawozdanie Pomorskiej Izby Rolniczej

P r z e b ie g  p o g o d y  w e w r z e ś n iu b y ł d la r o l ­

n ic tw a  n a o g ó ł b a r d z o  k o r z y s tn y . P o k r ó tk im  

o k r e s ie  d e s z c z ó w  i c h ło d ó w  w k o ń c u s ie rp n ia  

i p ie r w s z y c h  d n ia c h  w r z e ś n ia  u s ta li ła  s ię  p o g o ­

d a s ło n e c z n a  p r z y  s to s u n k o w o , ja k  n a  te n  m ie ­

s ią c , b a r d z o  w y s o k ie j te m p e r a tu r z e i t r w a ła  

d o  k o ń c a  d r u g ie j d e k a d y . N a  p o c z ą tk u  t r z e c ie j  

d e k a d y  n a s tą p i ło  z n a c z n e  o c h ło d z e n ie . P o g o d a  

w  ty m  o k r e s ie b y ła z m ie n n a z p r z e lo tn e m i  

n ie l ic z n e m i d e s z c z a m i i z im n e m i n o c a m i. T a k i  

p r z e b ie g  p o g o d y  s p r z y ja ł w y k o n y w a n iu  p r a c w  

r o ln ic tw ie  o r a z  w e g e ta c j i r o ś l in  ( b r u k ie w ,  b u r a k i  

i t . p ) .

Zasiewy ozimin.

Z a s ie w y  o z im in  r o z p o c z ę to w  p e łn i o k o ło  

1 0  w r z e ś n ia  i p r z y  p o m y ś ln e j p o g o d z ie  u k o ń c z o ­

n o  je w  o s ta tn ic h  d n ia c h  m ie s ią c a . U p r a w a  n a  

g le b a c h  c ię ż k ic h , k tó r e p o o k r e s ie d e s z c z ó w  

s p ie k ły  s ię z b y tn io  w  c z a s ie  s u s z y , b y ła d o ś ć  

u tr u d n io n a  i w y m a g a ła z w ię k s z o n e g o n a k ła d u  

i s p r z ę ż a ju . W s c h o d y  w c z e ś n ie  , z a s ie w a n y c h  

o z im in  s ą  d o b r e , c h o c ia ż d a je s ię o d c z u w a ć  

p e w ie ń  b r a k  w ilg o c i .

Zbiór ziemniaków

W y k o p k i z ie m n ia k ó w  r o z p o c z ę to  

w  p e łn i w  p o ło w ie m ie s ią c a  i t r w a ją  

b e z  p r z e r w y  p r z y  s p r z y ja ją c e j p o g o d z ie  i ty lk o  

n ie z n a c z n a  c z ę ś ć z ie m n ia k ó w  p o z o s ta je  d o w y -  

k o p k ó w  n a  p ie r w s z e  d n i p a ź d z ie r n ik a . Z ie m n ia ­

k i p ó ź n ie js z y c h  o d m ia n  u c ie r p ia ły  w k o ń c u  w e ­

g e ta c j i o d f i to f lo r y , z d r o w o tn o ś ć je s t je d n a k  

z a d a w a la ją c a , a  r ó w n ie ż  z b io r y  z a p o w ia d a ją  s ię  

d o b r z e . N a  b u r a k a c h w y s tą p i ł m ie js c a m i w  

w ię k s z y m  s to p n iu  c h w o ś c ik . C h o r o b a  ta  je d n a k  

n ie  je s t p o w s z e c h n a  i ty lk o  n a n ie k tó r y c h  p la n ­

ta c ja c h  s p o w o d u je  p e w n ą  o b n iż k ę  z b io ró w . N a  

łu b in ie  i m ie js c a m i te ż  n a k o n ic z y n a c h p o w a ż ­

n ie js z e s z k o d y  w y r z ą d z i ł m ą c z n ia k . N a  o z im y m  

ję c z m ie n iu  z a u w a ż o n o  n a d to  „ r d z ę  ż ó ł tą “ ( P u e c i-  

n ia  g lu m e r u m ) o r a z „ m ą c z n ia k a  t r a w “ . N a  p o ­

m id o r a c h  z a n o to w a n o w p o w ie c ie tc z e w s k im  

f u s a r jo z ę  a n a  w in o r o ś li w k i lk u m ie js c o w o ś ­

c ia c h  „ f a łs z y w ą  r d z ę  m a c z n ą “ , n is z c z ą c ą s a m e  

g r o n a . O w o c e , z w ła s z c z a  ja b łk a n a d a l s i ln ie  

g n i ją  o d  m o n il j i a w p iw n ic a c h z a p a d a ją n a  

„ z g n i liz n ę g o r z k ą " ( g le o s p o r iu m ) . P o p y t n a  

n a s io n a  k w a li f ik o w a n e  b y ł w  ty m  r o k u d o ś ć  

z n a c z n y . O b s z a r u z n a n y c h  z ie m n ia k ó w  ( s a d z e ­

n ia k ó w ) w z r ó s ł w  p o r ó w n a n iu  d o  r o k u  u b ie g łe ­

g o  d w u k r o tn ie . B a d a n e z ie m n ia k i w y k a z a ły  

s to s u n k o w o n ie z n a c z n e p o r a ż e n ie c h o r o b a m i  

w iru s o w e m i, k tó r e  w  r o k u  u b ie g ły m  w y s tą p i ły  

d o ś ć p o w a ż n ie . O d n o ś n ie  z a s ie w ó w  n a le ż y  z a ­

n o to w a ć z w ię k s z o n y  o b s z a r u p r a w y r z e p a k u  

( c h o ć n a P o m o r z u  n ie  n a s tą p i ło  to  w  ta k z n a ­

c z n y m  s to p n iu  ja k  w  in n y c h w o je w ó d z tw a c h ) .

Omloty i ceny zbóż,

O m ło ty  z b ó ż  w y k o n a n o  w  te m p ie  p r z y s p ie s z o -  

n e m  z e w z g lę d u  n a  z u p e łn e  w y g ło d z e n ie  g o tó w ­

k o w e  w s i . P o d a ż z b o ż a je d n a k n a r y n k a c h  

lo k a ln y c h  z m a la ła w  s to s u n k u  d o  p o p r z e d n ie g o  

m ie s ią c a  z p o w o d u  in te n s y w n y c h  p r a c  w * p o lu .  

Z b io r y  z ia r n a  p o m im o  n ie p o m y ś ln y c h  w a r u n k ó w  

d la  w e g e ta c j i z b ó ż w  o k r e s ie w io s e n n y m  b y ły  

s to s u n k o w o  d o b r e . C e n y  z b ó ż —  o d n o ś n ie c o  

p s z e n ic y  i ję c z m ie n ia z n iż k o w a ły w s to s u n k u  

d o  p o p r z e d n ie g o  m ie s ią c a i z a c h o w u ją n a d a l  

te n d e n c ję  z n iż k o w ą  s k u tk ie m  b r a k u  p o p y tu  ta k  

n a  r y n k u  k r a jo w y m  ja k  i z a g r a n ic z n y m , o d n o ­

ś n ie ż y ta c e n y p o p r a w i ły s ię n ie z n a c z n ie  

i u s ta b i l iz o w a ły  s ię w c ią g u m ie s ią c a d z ię k i  

in te r w e n c j i P . Z . P . Z „ n a to m ia s t c e n y o w s u  

z w y ż k o w a ły  d o ś ć  z n a c z n ie , n a  c o w p ły w a ł w  

z n a c z n e j m ie r z e s i ln y  p o p y t z e s t r o n y  w o js k a .  

K o n ju n k tu r a c e n  n a  p o m o r s k im  r y n k u  z ie m n ia ­

c z a n y m  z a p o w ia d a  s ię  p o m y ś ln ie  w o b e c z n a c z ­

n e g o  p o p y tu  n a z ie m n ia k i, a s z c z e g ó ln ie  n a  s a ­

d z e n ia k i z e  s t ro n y  k r a jó w Z a c h o d n ie j E u r o p y  

i u n o r m o w a n ia  s to s u n k ó w  h a n d lo w y c h z W M .  

G d a ń s k ie m .

Na rynku produktów hodowlanych.

N a r y n k u p r o d u k tó w  h  o  d  o  w  la ­

n y c h  n a p o c z ą tk u m ie s ią c a s p r a w o z d a w c z e g o  

d a ła s ię  z a u w a ż y ć  w id o c z n a ju ż w u b ie g ły m  

m ie s ią c u p o w a ż n ie js z a p o p r a w a , je d n a k ż e w  

d r u g ie j p o ło w ie  w r z e ś n ia  c e n y z n ó w  w y k a z y ­

w a ły  te n d e n c ję  z n iż k o w ą . N a jw ię k s z y  s p a d e k  

w y k a z u ją  c e n y  n a  t r z o d ę c h le w n ą . C e n y n a  

r y n k u  n a b ia ło w y m  p o z a z n a c z n ą z w y ż k ą r e n  

n a  ja ja  i te n d e n c ji z n iż k o w e j n a m a s ło u tr z y ­

m y w a ły  s ię n a p o z io m ie  p o p r z e d n ie g o  m ie s ią c a .

Ogólne położenie gospodarcze.

O d n o ś n ie o g ó ln e g o  p o ło ż e n ia  g o s p o d a r c z e g o  

w s i w a ż n y m  je s t f a k t p r z e d łu ż a n ia d o d n . 1  

p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 4 r . m o r a to r ju m  d la h ip o te k  

p r y w a tn y c h , ja k  r ó w n ie ż  je ś l i c h o d z i o s p e c y ­

f ic z n e w a r u n k i g o s p o d a r c z e P o m o rz a r o z p o c z ę ­

c ia  z  d n ie m  1 0  w r z e ś n ia 1 9 3 4  r . r e a liz a c j i u m o ­

w y  p o ls k o - g d a ń s k ie j z 6  s ie r p n ia  1 9 3 4  r . p r z e z  

z o r g a n iz o w a n y n a ty c h n o w y c h p o d s ta w a c h  

u m o w y  p o ls k o  g d a ń s k ie j d o w ó z a r ty k u łó w  r o ln .  

n a  te re n  W M . G d a ń s k a . W y w o ła n o p o c z ą tk o ­

w o  n ie z n a jo m o ś c ią  n o w y c h  p r z e p is ó w u m o w y , 

z a w a r te j p o m ię d z y R z ą d e m  R z p li te j P o ls k ie j  

a  s e n a te m  W M . G d a ń s k a  p r z e z o g ó ł r o ln ik ó w , 

s z c z e g ó ln ie z a ś n a jb a r d z ie j z a in te r e s o w a n y c h  

p o w ia tó w  p ó łn o c n y c h  W o je w . P o m o r s k ie g o  n ie ­

z a d o w o le n ie  u s tę p u je  t r z e ź w e j o c e n ie n o w o p o ­

w s ta ły c h  s to s u n k ó w  s ą s ie d z k ic h  z  W M . G d a ń ­

s k ie m  d z ię k i s z e r z e j z a p r o w a d z o n e j  a k c j i u ś w ia ­

d a m ia ją c e j w  m ie js c o w e j p r a s ie p r z e z  P o m o r s k ą  

I z b ę R o ln ic z ą .

W jaki sposób zwiększyć dochodowość 
gospodarstwo.

G d y  r o z w a ż a m y  z a g a d n ie n ie k o n ju k tu r a ln e  

d z ię k i k tó r e m u  d o ty c h c z a s n a s tę p o w a ła p e w n a  

p o p r a w a w p o ło ż e n iu  r o ln ik a  i d z ię k i c z e m u  

m o ż e b y ć le p ie j, to  w  p ie r w s z y m  r z ę d z ie n ie  

p o w in n iś m y p o m in ą ć z n a c z n y c h  z a s łu g , ja k ie  

s z c z e g ó ln ie d r o b n e m u  r o ln ik o w i ś w ia d c z y ły  i 

ś w ia d c z ą d o b r o w o ln e  o r g a n iz a c je  z a w o d o w e t j .  

K ó łk a i T o w a r z y s tw a  R o ln ic z e .

N ie  je s t i n ie m o ż e  b y ć  z d r o w y m  o b ja w e m ,  

g d y  o r g a n iz a c je  r o ln ic z e  s ię n ie  r o z w i ja ją  i  c z ę ­

s to  z a m ie r a ją z e s z k o d ą  d la r o ln ik a .

F a k ty c z n ie n a c ia s n y m  te r e n ie  p r a c u ją  3  

o r g a n iz a c je , a w ię c I z b a R o ln ic z a  ja k o  o r g a n i­

z a c ja p r z y m u s o w a ( s a m o r z ą d o w a )  T o w a r z y s tw o  

R o ln ic z e ja k o o r g a n iz a c ja d o b r o w o ln a  i s p ó ł­

d z ie ln ie r o ln ic z o - h a n d lo w e . K a ż d a z ty c h  o r -  

o r g a n iz a c j i m a  s w o ją  r o lę d o  o d e g r a n ia . I z b a  

r o ln ic z a z a jm u je  s ię  s p r a w a m i f a c h o w e m i.T o w .  

R o ln ic z e o ś w ia tą p o z a s z k o ln ą  i o b r o n ą  z a w o d o ­

w ą  in te r e s ó w  r o ln ik ó w , a  s p ó łd z ie ln ie  r o ln ic z e  

z b y te m , c z y l i s p r z e d a ż ą  te g o  c o  r o ln ik w y p r o ­

d u k o w a ł.

N ie ś w ia d o m o ś ć  w ś r ó d r o ln ik ó w  je s t je d n a k  

je s z c z e  ta k a  d u ż a , ż e i d z iś t r a f ia ją  s ię r o ln ic y  

k tó r z y  n ie o d c z u w a ją  p o tr z e b y  z o r g a n iz o w a n ia  

s ię . N ie u ś w ia d o m ie n ie to , k tó r e m ś c i s ię s t r a ­

s z n ie  n a  n ic h  s a m y c h  m u s z ą  r o z p r a s z a ć i k r u ­

s z y ć  s to p n io w o w s z e lk ie in s ty tu c je k u l tu r a ln e  

a p o m ię d z y in n e m i w ie lk i w  ty m  d z ie le b ę d ą  

m ia ły  u d z ia ł o r g a n iz a c je  r o ln ic z e  d o b r o w o ln e .

N a jle p s z y m s p o s o b e m  o d d z ia ły w a n ia  je s t  

d o b r y  p r z y k ła d . D u ż o  n p . m o g ą s p r a w ić tu ­

ta j d o b r e k s ią ż k i i p is m a  r o ln ic z e o r a z u m ie ­

ję tn e  w y k ła d y  a le b o d a j n a jw ię c e j  g o s p o d a r s tw o  

ś w ie c ą c e  w z o r e m . U m ie ję tn e  s to s o w a n ie  w  g o ­

s p o d a r s tw ie p o s tę p u d a je n a jw ię k s z e z y s k i .  

W ie lk ą  r a d o ś c ią b y ło s tw ie rd z e n ie  p r z e d  k i lk u  

la ty , ż e  d o ś ć  l ic z n y  z a s tę p  g o s p o d a r s tw  m a ły c h  

je s t p o s ta w io n y c h  n a w y s o k im  p o z io m ie , a  n ie ­

je d n o  m o ż e s łu ż y ć z a  w z ó r d la  g o s p o d a r s tw  

f o lw a r c z n y c h . T r a f n e m  te ż  b y ło b y  g o s p o d a r ­

s tw o o to c z y ć s z c z e g ó ln ą  o p ie k ą  f a c h o w ą a to  

w  ty m  c e lu , b y  o n e  m o g ły  c o r a z  w ię c e j  d ź w ig a ć  

s ię w  z w y ż  i s w y m  p r z y k ła d e m  ś w ie c ić  in n y m .  

B y  to  o s ią g n ą ć , g o s p o d a r s tw a  w z o r o w e p o w in ­

n y s ię łą c z y ć w  p o w ia to w y z w ią z e k  g o s p o ­

d a r s tw  p r z y k ła d o w y c h , g d y ż ty lk o  w ó w c z a s  

m o ż e  m ie ć m ie js c e d o b ie r a n ia s o b ie w y k w a l i f i ­

k o w a n e g o f a c h o w c a  i w z a je m n a w y m ia n a d o ­

ś w ia d c z e ń , c o  je s t s z c z e g ó ln ie  w a ż n e .

G d y b y  r o ln ic y p r o w a d z ą c y r a c h u n k o w o ś ć  

p o łą c z y l i s ię w s p e c ja ln y z w ią z e k  p o w ia to w y ,  

to  d la  n ie je d n e g o  t r u d n a p r a c a b y ła b y  n ią w ą t-  

p l iw ie  u ła tw io n ą  p r z e z  p o m a g a n ie  s o b ie .

W  n ie k tó r y c h  p o w ia ta c h r o z p o w s z e c h n io n e  

je s t n a  d u ż ą  s k a lę  s ą d o w n ic tw o . G d y b y  g o s p o ­

d a r z e p o łą c z y l i s ię w  je d e n  z w ią z e k  p o w ia to w y  

s a d o w n ic z y i u tr z y m y w a l i d o b r e g o  

f a c h o w c a , n a p e w n o to  o p ła c i ło b y s ię s o w ic ie ,  

b o  le p s z y b y łb y  w  s a d a c h p o r z ą d e k  i z b io r o ­

w y m w y s iłk ie m  u z y s k a l ib y le p s z y z b y t n a  

o w o c e .

A  z w ią z k i p o d n ie s ie n ia m le c z n o ś c i , a  z w ią ­

z k i d a n e j r a s y  b y d ła  c z y t r z o d y  c h le w n e j? A  

s p ó łk i w o d n e ? I le ż  to n a jr o z m a i ts z y c h z w ią ­

z k ó w  i s tn ie je  w z g lę d n ie  p o w in n o  p o w s ta ć .

D o ś w ia d c z e n i p a ń s tw  z a c h o d n ic h n ie z b ic ie  

u d o w a d n ia , ż e  d o b r o w o ln e z w ią z k i f a c h o w e ,  r o l ­

n ik ó w  d a ją im  d u ż y  p o ż y te k , z a r ó w n o  w z d o ­

b y w a n iu  w ie d z y , ja k  r ó w n ie ż  p r z e z p o d n ie s ie ­

n ie  d o c h o d o w o ś c i g o s p o d a rs tw , a te ż  w  W y s o ­

k ie m  s to p n iu p r z y c z y n ia ją  s ię , p r z e z  d a w a n ie  

d o b r e g o  p r z y k ła d u , d o  p o d n ie s ie n ia o ś w ia ty  z a ­

w o d o w e j w ś r ó d  r o ln ik ó w n ie z s z e r z o n y c h c z y li  

p r o m ie n ie je  n a  o k ó ł.

Zebrania Kółek Rolniczych 
w powiecie na dzień 14 października 1934 r.

C z e r l in  o g o d z . 1 6 - te j N o w y d w ó r o g o d z  1 7 - te j

K a z a n ic e , , 1 6 - te j M . B a łó w k i „ 1 7 - te j

K u r z ę tn ik „ 1 2 - te j R u m ie n ic a „ 1 5 - te j

L ip in k i  „ 1 2 - te j S w in ia r c „ 1 4 - te j

L u b s ty n e k „ 1 5 - te j S k a r l in „ 1 6 - te j

M a r z ę c ic e , , 1 6  te j T u s z e w o „ 1 5 - te j

Komunikat.
P o m o r s k a  I z b a R o ln ic z a  k o m u n ik u je n in ie j -  

s z e m , ż e z a d o s ta w ę k o n i r e m o n to w y c h d o  

w o js k a  w  1 9 3 3  r o k u z o s ta l i o d z n a c z e n i p r z e z  

M in is te r s tw o S p r a w W o js k o w y c h m e d a la m i  

b r o n z o w y m i n a s tę p u ją c y h o d o w c y  z P o m o r z a  : 

1 . p . I g n a c y  M ie c z k o w s k i z C ib o r z a  p o w . D z ia ł­

d o w o ; 2 . p .  J a n  R iic h a r d t z  C z a c h ó w e k  p o w . L u ­

b a w a , 3 . p . E r w in S to y k a z K a m ie n ia p o w .  

B r o d n ic a .

P o m . I z b a  R o ln ic z a .

. Spisy członków.
T o w . R o ln ic z e P o w ia to w e p r z y p o m in a  p .p .  

p r e z e s o m  K ó łe k R o ln ic z y c h , a b y  s to s o w n ie  d o  

z a w e z w a n ia  p r z e s ła l i ja k n a jp r ę d z e j s p is y  c z ło n ­

k ó w  K ó łe k  R o ln ic z y c h , k tó r y c h  d o tą d n ie u r e ­

g u lo w a li s k ła d k i c z ło n k o w s k ie j . Z a r a z e m  p r o s i­

m y  p .p . s k a r b n ik ó w  ty c h  K ó łe k , k tó r e  je s z c z e  

s k ła d e k  n ie  u r e g u lo w a ły d o  n ie z w ło c z n e g o  u i ­

s z c z e n ia  ty c h ż e .

Zakup gęsi I kaczek.
T o w a r z y s tw o  R o ln ic z e  P o w ia to w e  o r g a n iz u ­

je  w  n a jb liż s z y m  c z a s ie  o d b ió r g ę s i i k a c z e k  d o  

T u c z a m i D r o b iu  w  K o ś c ie r z y n ie .

W o b e c  p o w y ż s z e g o p r o s im y  p .p . r o i  

k tó r z y  h o d u ją  g ę s i i k a c z k i a b y  w  n a jk i i 

c z a s ie  z a p o d a li i lo ś ć s z tu k , k tó re m o g lib y  r i 

o d b ió r p r z y w ie ś ć . C e n a  z a  g ę s i w y n o s i 1 ,—  z ł  

z a  1 k g r . , c e n a z a  k a c z k i w y n o s i 1 ,1 0  z ł z a  1  

k g r . O d b ió r b ę d z ie  ty lk o w ó w c z a s m o ż l iw y  o  

i le  r o ln ic y  z a d e k la r u ją o k o ło 1 .0 0 0 s z tu k  te g o  

d r o b iu . Z g ło s z e n ia w y m ie n io n e g o w y ż e j d r o b iu  

n a le ż y  u s k u te c z n ia ć m o ż l iw ie w  1 0 - c iu  d n ia c h  

w  T o w . R o ln ic z e m  P o w .  T . R . P .

Zadłużenie drobnego rolnictwa w Polsce 
Zachodniej.

W e d łu g o p l ic z e ń W y d z ia ł E k o n . R o ln .  

P a ń s tw . I n s ty tu tu w P u ła w k a c h , z a d łu ż e n ie  

d r o b n y c h g o s p o d a r s tw  w w o je w ó d z tw a c h z a ­

c h o d n ic h  w  la ta c h  1 9 3 1 i 1 9 3 3  —  w  p r z e lic z e n iu  

n a  1 h a w  z ło ty c h  —  w y n o s i ło  : ( w  n a w ia s a c h  

d a n e  z a  r . 1 9 3 1 ) w  g o s p o d a r s tw a c h d o 5 0 h a  

( 4 0 1 ) 4 2 3  r o z b ija ją c tę c y f r ę n a p o s z c z e g ó ln e  

g r u p y g o s p o d a r s tw , s tw ie r d z a m y o b c ią ż e n ie  

o b je k tó w  o d  5 — 1 0  h a  ( 4 2 8 ) 5 0 5 , o d  1 0 — 2 0  h a  : 

( 3 5 8 ) 4 1 7 , o d  2 0 — 5 0  h a : ( 4 9 6 )  4 1 4 . N a jm n ie js z e ,  

d o  5  h a : ( 6 5 2 ) 5 2 9 . J a k o  n a  r z e c z  c h a r a k te r y ­

s ty c z n y , n a le ż y  z w r ó c ić u w a g ę , ż e  ty lk o  w  w o ­

je w ó d z tw a c h  z a c h o d n ic h , o b c ią ż e n ie d r o b n y c h  

g o s p o d a rs tw  r o ln y c h w z r o s ło o d r . 1 9 3 1 d o  

r . 1 9 3 3 , p o d c z a s g d y n p . w w o je w ó d z tw a c h  

c e n tr a ln y c h n a s tą p i ł w c ią g u ty c h d w u la t  

s p a d e k  o d  1 9  o /o a  w  w o je w ó d z tw a c h  p o łu d n io ­

w y c h  n a w e t o  2 2  • / • . W  r o k u  1 9 3 3 o b c ią ż e n ie  

g o s p o d a r s tw  d r o b n y c h w w o je w . z a c h o d n ic h  

b y ło n a jw y ż s z e w P o ls c e , w y n o s i ło b o w ie m  

p r z e c ię tn ie  4 2 3 z ł . n a  h a , p o d c z a s g d y d r u g a  

z k o le i c y f r a ( d o t . w o je w . p o łu d n io w y c h ) w y ­

n o s i ła z a le d w ie  3 2 8  z ł . n a  1 h a . ( A . Z .)

Ważne wyjaśnienie w sprawie oddłużenia 
i umów konwersyjnych w rolnictwie.

W  o s ta tn im  ty g o d n iu  s f e r y  n ie o d p o w ie d z ia l­

n e  z a c z ę ły  s z e r z y ć  p o  w s ia c h  p o g ło s k ę , ż e  w o ­

b e c  o g ło s z e n ia n o w y c h d e k r e tó w  o d d łu ż e n io ­

w y c h  n ie  n a le ż y  z a w ie r a ć u k ła d ó w  k o n w e r s y j ­

n y c h .

W  z w ią z k u z p o w y ż s z e m , c z y n n ik i m ia ro ­

d a jn e  w y ja ś n ia ją , ż e s ta n o w is k o  d łu ż n ik ó w  r o l ­

n ik ó w , w s tr z y m u ją c y c h  s ię  z z a w ie r a n ie m  u k ła ­

d ó w  k o n w e r s y jn y c h , je s t n ie s łu s z n e . O b a w y  

ic h , ź e z c h w ilą  o g ło s z e n ia n o w y c h d e k r e tó w  

o d d łu ż e n io w y c h  o k a ż e  s ię , ż e p o n ie ś l i s t r a ty  n a  

z a w a r ty c h  u k ła d a c h  k o n w e r s y jn y c h ,  s ą  z u p e łn ie  

p ło n n e .

D e k r e t , k tó r y  m a s ię u k a z a ć w  te j m a te r ji , 

ja k  w y ja ś n ia ją  c z y n n ik i m ia r o d a jn e  —  d o ty c z y  

r ó w n ie ż  d łu g ó w  o b ję ty c h a k c ją k o n w e r s y jn ą ,  

c o  d o  k tó ry c h  z o s ta ły  ju ż  z a w a r te  u m o w y .

P r o je k ty  d e k r e tó w  o d d łu ż e n io w o - k o n w e r s y j -  

n y c h  p r z e w id u ją  w  o d n ie s ie n iu  d o g o s p o d a r s tw  

w ie js k ic h  d o  5 0 0  h a  z a s to s o w a n ie w s te c z d o ­

ty c h c z a s  z a w a r ty c h  u k ła d ó w  k o n w e r s y jn y c h ,

W  te n  s p o s ó b  w s z y s c y  r o ln ic y , k tó r z y z a ­

w a r li u k ła d y  k o n w e rs y jn e , b ę d ą a u to m a ty c z n ie  

k o r z y s ta ć  z  d o b r o d z ie js tw a , w y n ik a ją c e g o  z  n o ­

w y c h  d e k r e tó w  o d d łu ż e n io w o - k o n w e r s y jn y c h .

Ubezpieczenie osadników w Zakładzie 
Ubezpieczeń Wzajemnych.

W  m y ś l u m o w y p o m ię d z y U r z ę d e m  W o je ­

w ó d z k im  z Z a k ła d e m  U b e z p ie c z e ń  W z a je m n y c h  

w in n i w s z y s c y  o s a d n ic y  u b e z p ie c z y ć s ię  w  Z a ­

k ła d z ie W z a je m n y c h . O  i le  o s a d n ic y  s ą  u b e z p ie ­

c z e n i w in n y c h p r y w a tn y c h to w a r z y s tw a c h , 

w in n i u m o w ę w y p o w ie d z ie ć  i z a w r z e ć u m o w ę  

z Z a k ła d e m  U b e z p ie c z e ń  W z a je m n y c h . T .R .P .
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Ewangelja
Zapisana u św. Mateusza w rozdz. 18. w 23—35

W  o n czas: P o w ied z ia ł Jezu s u czn io m 

sw o im tę p rzy po w ieść: Z k ró lestw em n ieb ie - 

sk iem m a s ię p o d o b n ie jak z p ew n y m k ró lem , 

k tó ry ch c ia ł zro b ić o b rach u nek ze s łu g am i sw y­

m i. A  g d y zaczął czy n ić o b rach u n ek , staw io n o 

p rzed n im jed n eg o , k tó ry b y ł m u w in ien d z ie­

s ięć ty s ięcy ta len tó w . P o n iew aż zaś n ie m ia ł 

sk ąd o d d ać , k aza ł g o p an jeg o zap rzed ać i jeg o 

żo n ę i d z iec i i w szy stk o co p o siad a ł, a d łu g 

zw ró c ić . O w ted y s łu g a , u p ad łszy m u d o n ó g , 

b łag a ł g o , m ó w iąc : M ie j c ie rp liw o ść n ad e m n ą, 

a w szy stk o c i zw ró cę . A  p an u lito w a ł s ię n ad 

sw y m s łu g ą , u w o ln ił g o i d łu g m u d aro w a ł. 

A liśc i s łu g a ó w w y ch o d ząc , sp o tk a ł jed n eg o ze 

sw y ch w sp ó łto w arzy szó w sw o ich , k tó ry m u b y ł 

w in ien sto d en aró w i ch w y c iw szy g o , d u sił, 

m ó w iąc : O d d a j co ś w in ien ! L ecz w sp ó łs łu gą 

jeg o u p ad ł m u d o n ó g i b łag ał g o , m ó w iąc : 

M iej  c ie rp liw o ść n ad e m n ą. a w szy stk o c i zw ró cę . 

O n jed n ak n ie ch c ia ł, lecz o d szed ł i w trąc ił g o 

d o w ięz ien ia, ażb y d łu g o d d a ł. A  g d y jeg o 

w sp ó łto w arzy sze u jrze li, co s ię sta ło , b ard zo s ię 

’ asm u cili; p o sz li p rze to i o p o w ied z ie li p an u

„G Ł O S L U B A W S K  

sw em u w szy stk o c c k zaszło . W ted y p an jeg o 

p rzy w o ła ł g o d o s ieb ie i rzek i m u : S łu g o n ie­

g o d z iw y , ca ły d łu g d aro w a łem c i d latego , żeś 

m n ie p ro s ił; czy ż w ięc n ie n a leża ło , ab y ś i ty  

s ię z lito w ał n ad w sp ó łsłu g ą sw o im , jak i  ja n ad 

to b ą s ię z lito w a łem ? lo  też ro zg n iew an y p an 

jeg o w y d a ł g o k a to m , ażeb y zw ró cił ca ły d łu g . 

—  P o d o b n ie i O jc iec m ó j n ieb iesk i u czy n i w am 

jeśli n ie p rzeb aczy c ie z serc w aszy ch k ażd y 

b ra tu sw em u .

NAUKA.
W szy scy jes teśm y d łu żn ik am i P an a n ad 

p an y . G d y b y śm y d łu g n asz B o g u ch c ie li sp ła­
c ić , stu la t ży c ia , a n aw et w ieczn o śc i n ie star­
czy ło b y n a to . P o liczm y, jeże li to m o ż liw e , 
w szy stk ie d o b ro d z ie js tw a B o że, a z n aszej stro­
n y —  w szy stk ie p rzew in ien ia !

—  Z n am ty lk o , —  p o w iad a p ew ien m y śli­
c ie l f ran cu sk i —  su m ien ie cz ło w iek a p rzec ięt­
n eg o , jest o n o p rzep aśc ią n iep raw o śc i.

Jak ą zaś jest o tch łań n iep raw o śc i w  su m ie­
n iu cz ło w iek a , k tó ry s ię n ie m o d li ca łe la ta , 
ży je w  n ien aw iśc i k u B o g u i lu d z io m !

Z a is te, jak ó w s ług a , n ie m o g ący o d d ać 
d łu żn y ch d z ies ięc iu ty s ięcy ta len tó w , u p ad ł p a­
n u d o n ó g , b łag a jąc : „M ie j c ie rp liw o ść n ad e 
m n ą*4 ! —  tak i n am trzeb a w  k ażd ym p ac ierzu 
b łag ać B o g a, ab y n ad n am i m ia ł c ie rlp iw o ść .

L ecz czy zech ce n am ją o k azać ?

D zis ie jsza ew an g e lja n iech n as n ap e łn i 
o tu ch ą ; w szak że p o w iad a: u lito w a ł s ię p an n ad 
s łu g ą i d łu g m u p o d aro w a ł.

T ak i B ó g n am w in y , ch o ćb y n a jw ięk sze , 
p rzeb aczy , p o d jed n ym m ian o w ic ie w aru n k iem , 
że i m y p rzeb aczy m y w in o w a jco m n aszy m !

N ieste ty , ch o ć co d z ien n ie ten w aru nek p rzy­
p o m in am y so b ie w  m o d litw ie P ań sk ie j, jak czę­
s to o n im zap o m in am y w p o ży c iu d o m o w em , 
w  sto su n k ach sąsied zk ich , p rzy p racy , a n aw et 
p rzy zab aw ie . N aw et tam w y b u ch a ją zem stą 
g n iew y i k łó tn ie , n iek ied y s ię zd arza ją i zab ó j­
stw a, p o n iew aż p rzec iw n icy n ie u m ie ją so b ie 
p o d aro w ać w in n ie raz tak d ro b n y ch , jak te sto 
d en aró w , k tó rych n ie lito śc iw y s łu g a ew an g e licz­
n y żąd a ł o d sw ego to w arzy sza . D latego że m u 
ich m im o u siln y ch p ró śb n ie p o d aro w a ł, „w y d a 
g o p an k a to m , ażeb y zw ró c ił ca ły d łu g“ .

Z asto so w an ie p rzy p o w ieśc i p o d a je n am Z b a­
w ic ie l, g d y k o ń czy ją tem ijs ło w y4:^  „P o d o bn ie 
i O jc iec m ó j n ieb iesk i u czy n i w am , jeś li n ie 
p rzeb aczy c ie z serc w aszy ch k ażd y b ra tu 
sw em u4 4.

„T eraz (w ięc ) z łó żc ie i w y w szy stk o ; g n iew , 
ro zg n iew an ie , z ło ść, b lu źn ie rstw o , szk arad n ą 
m o w ę z u st w aszy ch —  a p rzy o b leczc ie s ię w e 
w n ętrzn o śc i m iło s ie rd z ia w  d o b ro tliw o ść , w  p o­
k o rę , w  c ie rp liw o ść a n ad to w szy stk o m ie jc ie 
m iło ść , k tó ra jes t zaw iązk ą d o sk o n a ło śc i4 4! (św . 
P aw eł d o K o r. I I I .  8— 1 4 ).

Kącik dla dzieci.

Dzisiejszy kącik wujek poświęca m. in. 
kochanej Elusi.

W u jek b ard zo C ię p rzep rasza , E lu s iu , że 
zb y t d łu g o m u sia łaś czek ać , zan im w u jek T w ó j 
l iśc ik u m ieśc ił. N ap ew n o szu k a łaś g o n ap ró źn o 
w kącika, 
u czy d z iec i 
c ie rp liw o ść 
Gwiazdkę, 
p raw d a ?

W u jek ju ż jest tak i n ied o bry . O n 
c ierp liw o śc i. N ic d z iw n eg o , b o 

jes t p ięk n ą cn o tą . P rzecież i n a 
d z iec i m u szą czek ać ca ły ro k ,

A le p o słu cha jc ie d z iec i, co Elusia p isze:

Kochany Wujku!

B ard zo s ię c ieszę , że m o g ę d o C ieb ie 
W u jku n ap isać l iśc ik . N ap ew n o s ię W u jek n im  
u c ieszy , b o p rzec ież W u jek tak b ard zo p ro s ił 
o n ie . A le w ie W u jek co ? M y śm y te raz p isa­
ły  „Pamiętnik butów“. N ap ew n o w u jek jes t 
c iek aw y , jak to b u ty p isa ły p am ię tn ik , p raw d a ? 
W ięc W u jk o w i n ap iszę . (A le tu b u ty sam e 
m ó w ią o so b ie .) N o , n iech W u jek te raz czy ta :

„G d y p ie rw szy raz p rze jrza łem , b y łem 
z żo n ą n a w y staw ie . R az p rzy szed ł jed en p an 
d o sk lep u , zap ak o w an o n as d o p u d e łk a i n ie - 
w iem , co s ię ze m n ą d z ia ło . G d y s ię o b u d z i­
łem , b y liśm y n a n o g ach o ficera . A ż raz p o *  
jech aliśm y d o w o jsk a , a p o tem b ard zo d łu g o 
sz liśm y , jak s ię p o tem d o w ied z ia łem , n a w o jn ę . 
A ż n asz o fice r zaczą ł sk ak ać . B y ła ju ż w alk a . 
N araz sp o jrza łem n a lew ą n o g ę, a tam n ie 
b y ło ju ż m o je j żo n y , B ard zo s ię p rzeraz iłem , 
lecz w te j ch w ili co ś m n ie b ard zo m o cn o zran i­
ło i u p ad łem , a razem ze m n ą o ficer. Z d o ła#

Przypomnienia na październik.
K o p co w ać rac jo n a ln ie z iem n iak i. N ie p rzy­

k ry w ać z iem n iak ó w m o k ry ch i o d razu g ru b o , 
lecz n asam p rzó d c ien k o , a z n ad ch o d zącem i 
p rzy m ro zk am i g ru b ie j. P am ię tać jed n ak trzeb a 
że z iem n iak i w k o p cu ży ją i trzeb a im  u ła tw ić 
o d d y chan ie. W  k o p cach m u si b y ć p rzew iew .

W  w o ln y ch ch w ilach w y w o z ić o b o rn ik p o d 
ja rzy n y i o k o p o w e i n aty ch m iast g o p ły tk o  
p rzy o rać . P rzed sam y m i p rzy m ro zam i d ać o rk ę 
g łęb ie j. G d y jes teśm y zd an ia , że n ie zd ąży m y 
o rk i d ru g ie j w y k o n ać , to p rzy k ry w a jąc p ły tk o  
o b o rn ik , p u szczam y b ru zd ą g łęb iacz .

N ajw y ższy czas w ziąć s ię d o p o rząd k ow a­
n ia łąk i sta ły ch p astw isk . G d z ie m am y n ad­
m iern ą w ilg o tn o ść , u reg u lo w ać ją p rzez o d czy­
szczen ie zam u lo n y ch ro w ó w , lu b też p rzez w y ­
k o p an ie n o w y ch .

Ł ąk i p o ro śn ięte m ch em zb ro n o w ać b ard zo 
s iln ie i n aw ieźć p o p io łem d rzew ny m , k o m p o s­
tem . G d y n ie m am y ty ch n aw o zó w , k a in item . 
N a w io sn ę m o żn a p o lać jeszcze g n o jó w k ą.

N arzęd z ia k tó re sp e łn iły sw o je zad an ie n a­
o liw ić , w y rep ero w ać i u staw ić w  sp ec ja ln ie d la 
n ich p rzezn aczo n em m ie jscu .

P rzep ro w ad z ić se lek c je k u r. Z o staw ić m ło­
d e p o k u rach , k tó re s ię d o b rze n io s ły . K u rn ik i  
z im n e n a leży zab ezp ieczy ć p rzed z im n em . P a­
m ię tać , że jak ie ży w ien ie , tak a n io śn o sć k u ry . 
D ró b w in ien m ieć c iep łe p o w ie trze , d u żo ru ch u 
i św ia tła . D b a jm y o to , a k u ry so w ic ie n am 
w y n ag ro d zą.

O b liczy ć n a leży ró w n ież , i le k arm y p o trze­
b a n am d la in w en tarza i za leżn ie o d teg o d o­
k u p u jem y w zg l. sp rzed a jem y n iek tó re sz tu k i. 

łem jeszcze p o m y śleć: „T o d la O jczy zny4 4 
i zem d la łem . G d y s ię o b u d z iłem , m ó j o fice r 
b y ł w  szp ita lu , a ja ... w  śm ie tn ik u . B ard zo 
m i b y ło p rzy k ro , aż n ap isa łem n a l iśc iu m ó j 
p am ię tn ik , a p o tem u m rę4 4.

C zy p o d o b a ł s ię W u jk o w i ten p am ię tn ik ? 

M o cn o śc isk am k o ch an eg o W u jk a.
E lu s ia K em p fó w n a,

Z ro zu m ia łe p raw d a? Elusia o p isu je p rze­
ży c ia p ary b u tów . N a w stęp ie E lu s ia p isze , że 
„N ap ew n o s ię W u jek n im ( l iśc ik iem ) u c ie­
szy . . O czy w iśc ie E lu s iu W u jek b ard zo s ię 
c ieszy k ażd em u l iśc ik o w i. Z w łaszcza , g d y 
l iśc ik n ap isze d z ieck o sam o , to zn aczy , b ez n i­
czy je j p o m o cy . O , tak n p ., jak T y to zro b iłaś. 
B o czasem k to ś p isze n a d y k ta t. T eg o W u jek 
n ie lu b i. W u jek to tak , o , p o d z iec in n em u . 
T ak jak d z ieck o m y śli, n iech p isze , W u jek 
m a czas. C o ź le , to p o p raw i. A  zaw sze b ęd z ie 
to l iśc ik d z ieck a , a n ie o so b y sta rsze j.

W k o ń cu Elusia zap y tu je w u jk a: ,.C zy p o­
d o b a s ię W u jk o w i ten p am ię tn ik ?“ N iem a 
d w ó ch zd ań , E lu s iu . Ju ż z teg o , co w u jek p i­
sze p o w y że j m o żesz w y czu ć, że tak . Z asłu ży­
łaś n aw et n a n ag ro d ę , a jak że. W u jek z ło ży ł 
ją w Redakcji, sk ąd m o żesz ją so b ie o d eb rać .

L iśc ik T w o je j k o leżan k i Wandzi, w u jek 
u m ieśc i na przyszłą niedzielę. W u jek p ro s i 
W an d z ię o c ie rp liw o ść .

S erd eczn ie d z iec i p o zd raw ia 

W u jek .

Skąd można nabyć drzewka owocowe.
D o m in ia ln a S zk ó łk a d rzew o w o co w y ch w  

M o n io w ie sp rzed aje n a sezo n jes ien n y d rzew ka 
zaak lim aty zo w an e n a n aszym te ren ie .

C en a d rzew ek zo sta ła w ty m ro k u w  d a l­
szy m c iągu zn aczn ie o b n iżon a . D la cz łon k ó w 
K ó łek R o ln iczy ch zam aw ia jący ch d rzew k a o w o­
co w e zb io ro w o u d z ie la S zk ó łk a 2 0 p ro c , zh iżk i.

Z u w ag i n a to , że sad o w n ic tw o s ię jeszcze 
n a jlep ie j o p łaca , p o lecam y ro ln ik o m jak - 
n a jszersze ro zw in ięc ie sad o w n ic tw a. O cen y 
m o żn a s ię zap y tać w P . T . R .

T o w . R o ln icze P o w . w  N o w em m ieśc ie

Ceny za drzewo
u sta lo n o za s ierp ień 1 9 3 4 r . p rzez Izb ę P rze­
m y sło w ą w  P o zn an iu . C en y w  z ło tych za 1 m 3 
o p a ł za 1 m . p .

K o p a ln iak i so sn o w e 1 5 z ł, d łu ży ce so sn . 2 1 
cm . —  3 0 cm . śred n icy 2 0 z ł. d esk i so sn o w e 
3— 6 m . d łu g , d o 4 2 m m . g ru b . 1 0 cm . i w y że j, 
szer. 4 9 k an tów k i so sn . 3— 6 m . d łu g . 8 X 8 cm . 
i w y żej g ru b e 4 4 , d łu ży ce d ęb o w e o d 3 m . d ł. 
3 0— 3 9 cm . śred n icy 3 1 , d rew n o d ęb . k an to w e 
b u d u lc . 1 0 5 , szczapy: b u k a , d ęb u 8 ,5 0 o lszy , 
b rzo zy 7 ,5 0 , so sn y 7 ,5 0 , św ie rk a 6 ,5 0 .

Zakup maszyn i narzędzi rolniczych.
C elem p o ło żen ia k resu w y so ko śc i cen ze stro ny 
n iek tó ry ch f irm h an d lo w ych p rzy sp rzed aży 
m aszy n i n arzęd z i ro ln iczy ch T o w arzy stw o R o l­
n icze P o w ia to w e w  N o w em m ieśc ie n aw iąza ło 
k o n tak t z jed n ą z p o w ażn ie jszy ch f irm  p o lsk ich 
ce lem u m o ż liw ien ia n ab y c ia ty ch m aszy n p o 
zn aczn ie n iższy ch cen ach . W o b ec p o w y ższego 
T o w . R o ln icze P o w ia t, zw raca u w ag ę ro ln ik o m  
zo rg an izo w an y m w  K ó łk ach R o ln iczy ch , żeb y 
p rzed n ab y c iem jakiejkolwiek maszyny rolni­
czej wpierw zapytali się o cenę w biurze To­
warzystwa Rolniczego Powiatowego. T .R .P .

Żeńska Szkoła Gospodarstwa Wiejskiego.
Ż eń sk a S zk o ła G o sp o d arcza W ie lk o p o lsk ie j 

Izb y R o ln icze j w  W itk o w ie , p rzy jm u je zg ło sze­
n ia n a n o w y ro k szk o ln y , k tó ry ro zp o czy n a s ię  
1 5 l is to p ad a. K u rs w  szk o le trw a 1 1 m iesięcy 
i o b e jm u je w szy stk ie d z ia ły g o sp o d arstw a k o­
b ieceg o . S zk o ła m a za zad an ie k sz ta łcen ie 
d z iew cząt w ie jsk ich n a w zo row e g o sp o d y n ie , 
w y ch o w aw czy n ie m ło d eg o p o k o len ia i d z ie ln e 
o b y w ate lk i k ra ju . N au k a w szk o le jes t b ez­
p ła tn a —  u czen ice o p łaca ją ty lk o 3 0 ,—  z ł. m ie­
s ięczn ie , jak o zw ro t k o sz tó w u trzy m an ia i o p iek i 
lek arsk ie j.

Z am ierza jący o d d ać sw ą có rk ę w zg lęd n ie 
w y ch ow an k ę d o szk o ły p o w in ien p rzes łać :

1 ) m etry k ę u ro d zen ia , 2 ) o statn ie św iad e­
c tw o szk o ln e , 3 ) św iad ec tw o m o ra ln o śc i o d 
m iejsco w eg o K sięd za , 4 ) św iadec tw o lek arsk ie , 
o raz w y p e łn ić p rzesłan ą ze szk o ły d ek larac ję 
i w y słać p o d ad resem te jże .

R o zu m n i g o sp o d arze zd a ją so b ie d o sk o n a le 
sp raw ę z teg o , że w  o b ecn y ch c iężk ich czasach 
ty lk o w y szk o lo n e g o sp o dy n ie p o tra f ią rac jo n a l­
n ie i o szczęd n ie g o sp o d aro w ać , a ca ło k sz ta łt 
w iad o m o śc i z g o sp o d arstw a w iejsk ieg o m o że 
d ać ty lk o S zk o ła G o sp o d arcza .

Z ap y tan ia o b liższe szczeg ó ły n a leży k ie­
ro w ać d o k an ce la r ji szk o ły p o cz ta W itk o w o , 
p o w . G n iezn o .

K iero w n ic tw o szk o ły .

Nowe Kółko.
Gwiździny. Z a staran iem p . W ik to ra D ej­

czera z G w iźdz in o d b y ło s ię w  tu t. szk o le , d n ia 
3 0 . 1 0 . b r. zeb ran ie o rg an izacy jn e , ce lem za ło­
żen ia K ó łk a R o ln iczeg o n a p ara fję G w iźd z in y . 
P o w y ższe zeb ran ie zag a ił staro p o lsk iem p o zd ro­
w ien iem p . D ejczer, u d z ie la jąc g ło su p . K o ło ­
d z ie jsk iem u , sek re ta rzo w i p o w ia to w em u T . R . P .

P an K o ło d z ie jsk i p rzed staw ił zeb ran y m ce le 
o rg an izac ji, o raz k o rzy śc i m o raln e i m aterja ln e 
jak ie d a je cz ło n k o m , zach ęca jąc zarazem zeb ra­
n y ch d o u tw o rzen ia K ó łk a R o ln iczeg o . Z eb ran i 
jad n o m y śln ie so lid a ry zo w a li s ię z w y w o d am i p . 
K o ło d z ie jsk ieg o , p rze to n astęp stw em b y ło za ło­
żen ie K . R .

N astęp n ie p rzy stąp io n o d o w y b o ru zarząd u 
w y b ie ra jąc jed n o g ło śn ie: p p . W ik to ra D ejczera , 
p rezesem , K o p ań sk ieg o K o n stan teg o , w icep re­
zesem , K itę F ran c iszk a , sek re ta rzem , G essk a 
k ie r, szk o ły zastęp cą sek r., C eg ie lsk ieg o Jan a, 
sk arb n ik iem . N a cz ło n k ó w zap isa ło s ię d o n o­
w o o tw o rzo n eg o K ó łk a p ię tn astu ro ln ik ó w .

N astęp n ie p . K o ło d z ie jsk i u d z ie li ł cz ło n k o m 
p ew ny ch w y jaśn ień co d o sk ład ek ro czn y ch n a 
rzecz K ó łk a, a m ian o w ic ie : że cz łon k o w ie p łacą 
ro czn ie 5 g r. z m o rg i o raz 5 0 g ro szy n a rzecz 
K ó łk a jak o w p iso w e zazn acza jąc zarazem , że 
m in im a ln a sk ład k a w y n o si 1 ,5 0 z ł ro czn ie , p o - 
za tem p . K o ło d zie jsk i u d z ie li ł o b szern e j in fo r ­
m ac ji co d o u b ezp ieczen ia o g n io w eg o o raz o d 
w y p ad k ó w w  ro ln ic tw ie .

N a k o n iec u sta lo n o te rm in zeb rań m iesięcz­
n y ch a m iano w ic ie : Z eb ran ia o d b y w ać s ię b ęd ą 
w  p o rze z im o w ej w k ażd ą so b o tę p o 1 5 -tym , 
k ażd eg o m iesiąca, n ato m iast w p o rze le tn ie j w  
w  k ażd ą n ied z ie lę p o 1 5 ty m . P ierw sze zeb ra­
n ie o d b ęd z ie s ię w n ied z ie lę , d n ia 2 1 p aźd z . b r.

W  k o ń cu zab ra ł g ło s p . K u ra tu s K ita zach ę­
ca jąc cz ło n k ó w d o g o rliw eg o u d z ia łu w zeb ra# 
n iach o raz d o w sp ó łp racy , p o czem p rezes p . 
D ejczer so lw o w a ł zeb ran ie p o ch w a len iem P an a 
B o g a.


